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kW dniu 12 czerwca 1939 r. zmarł
Ś. f p.

inż. Stanisław Pankowski
DŁUGOLETNI NACZELNIK WYDZIAŁU BUDOWNICTWA ZA  
RZĄDU M IEJSK IEG O  W SOSNOWCU, ODZNACZONY ZŁO­

TYM KRZYŻEM ZASŁUGI-
W zmarłym tracimy oddanego i zasłużonego dla rozwoju miasta 

Pracownika i Obywatela.
Jego penoeci! #  SOSNOWCU

Inżynier STANISŁAW BAŃKOWSKI
NACZELNIK W Y D ZIA ŁU  DUD OW NICTW A ZARZĄDU M IEJSKIEGO  
M. SOSNOW CA, PR E Z E S HONO ROW Y TO W ARZYSTW A OGRÓDKOW 

DZIAŁKOW YCH, ODZNACZuN Y ZŁOTYM KRZYŻEM ZASŁUGI 
zm arł dnia 12 czerwca b r . w w ieku  la t  53.

W  zm arłym  tracim y n nlega i zacnego kolegę — człow ieka honoru. 
W yprow adzenie z w tok z m ieszk an ia  przy ul. Boi. L im anow skiego  

Nr. 14 na cm entarz m ieiseow y, odbędzie nie dnia 14 czerwca br. o godz

Ń a sm u tn e  te  obrzędy za p ra sz a  w szystk ich  członków  Zw iązku, p rz j-

I
ja c ió ł i zn a jo m y ch  zm arłego .

ZARZĄD ZW IĄZKU ZAW ODOW EGO  
PRACOW NIKÓW  M IEJSK ICH  

W SOSNOW CU

TRZECIA RZESZA ZABIEGA
o pozgslranie fZosjf I  oti/i ecfc i  ej

RYGA, 13. 6. W e d łu g  w ia d o m o śc i z Mo 
skw'y, W' ubiegłą sobotę am basador niem iecki1' 
\ » i Schutćniburg uzyskał audiencję u preze 
sa rady kom isarzy ludowych i ludowego ko 
m horza spraw  zagranicznych Molotowa, * z 
którym  m iał odbyć dłuższą rozmowę na te 
m at polityki międzynarodwej.

Co się tyczy natom iast poglądów Hitlera 
na stosunki z Rosją sowiecką, to m ają one 
lr<  podobno zupełnie pokojowe : nie zawie 
ra ją  żadnych koncepcyj agresywnych. Na 
dowód tego, o ile by sobie tego życzyła Mo 
skwa, H itler ma być gotów w nowym wyda 
niu ,,Mein Kam pf“ opuścić wszystko to co 
kiedyś nap isał o Rosji sowieckiej.

Jednocześnie am basador Schulenburg m iał 
zaproponować w im ieniu III Rzeszy wszczą

Przestań się martwić, 
( hwila szczęśliwa, 
Gdy się napijesz
T Y S K I E G O  piwa

.eie rokowań gospodarczych, które przed pa 
n i rm esąeam i były zerwane. Równolegle z , 
rokowaniam i gospodarczymi rząd fil Rzeszy 
ma być gotów również do podjęcia roz- j

mów politycznych w .celu wyjaśnienia wza 
jem nyćh stosunków pomiędzy obydwoma 
mocarstwami w nowej międzynarodowej sy 
tuacji politycznej.

Mołotow m iał przyobiecać Schułenburga 
wi, ie  zreferuje przebieg rozmowy z nim  
Stalinowi, nic jednak n 'e  m ówiąc o swoim 
stosunku do sugestyj niem ieckich.

Lotnicy s ło w a c c y
UCIEKAJĄ DO POLSKI 

DĘBLIN, 13. 6. PAT. Na lotnisku w
J ą b l nie, wylądowały 3 samoloty bojowe z 
'c L s łtg ą  6 żołnierzy słowackich.. Lotnicy 
po w y l ą d o w a n i u ,  gdy s ' ą  dowiedzieli, że 
znajdują się w Polsce, okazali radość, odda 
li broń oraz oświadczyli, że zbiegli ze Słowa 
cji w obawie przed zajęciem jej przez 
Niemcy,

Lotnikam i zaopiekowały się władze woj 
skowe.

Ai glia wysyła s kręty wojenne aa Daleki Wschód

japończycy zablokowali
Koncesje e u r o p e j s k i e  w T ie n t s in i e

LONDYN, 13. 6. Brytyjski konsul general 
ny w T ientsin ie nadesłał do F o regn  Office 
sprawozdanie w spraw ie zatargu z władzami 
japońskim i, jaki wynikł na tle żądań japoń 
slc ch, domagających się w ydania 4 Cluńczy 
ków, podejrzanych o działalność antvja- 
pońską.

Sprawozdanie to było dziś przed porad 
niem przedmiotem obrad kom itetu rządowe 
go dla spraw zagranicznych. Jak z kól do­
brze poinform owanych donoszą, komitet 
rozważał również kwest ę w ysłania do

T ien tsinu  dalszych brytyjskich okrętów wo 
jennycb.

LONDYN, 13. 6. Omawiając w Izbie 
Gmin sytuację w Tientsinie, podsekretarz 
stanu Butler oświadczył, że władze japoń 
skie uznały ostatnią odpowiedź rządu bry 
tyjskiego wt sprawie wydania 4 Chińczyków 
władzom  japońskim  — za niezadowalającą, 
wobec ciego wydały zarządzenia w spraw  e 
blakody koncesji brytyjskiej. Butler podkre 
ślił, że zarządzenie władz japońskich ozna 
cza poważne zaostrzenie się sytuacji, jedna

W B O K ia i

ARESZTOWANIA WSROD GESTAPO
w Prusach Wschodnich

KRÓLEWIEC, 13. 6. W śród licznie are 
sztowanycli ostatnio na terenie Prus Wschód 
nich znajduje się .k  lku wyższych urzędni 
ków Gestapo oraz k ilkunastu funkcjonarm -

szów niższych. Wszyscy są podejrzani o 
nielegalną akcję na terenie Prus W schodnich 
Aresztowań dokonali funkcjonar usze Gęsta 
po, przybyli z Berlina. .

kze pertraktacje toczą się  w dalszym c ągu i 
rząd brytyjski ma nadzieję, iż dojdzie jo 
szcze do porozumienia.

BLOKADA ROZPOCZĘTA.

LONDYN, 13. 6. PAD Blokada koncesji 
francuskiej i brytyjsk ej w Tientsinie, zapo 
wiedziana przedwczoraj przez władze japoń 
skie, rozpoczęła się dziś o godz. 6 tej według 
czasii lokalnego. Na drogach, wiodących 
do koncesji, zorganizowano 7 punktów kon 
trolnyeh, na których żołn erze japońscy pod 
dają badaniom  i rew izji osobistej osoby, u- 
dsjącę się do koncesji.

Również statki, podpływające do koncesji 
znajdującej s :ę, jak wiadomo, przy rzece P d , 
są poddaw ane kontroli.

ZNOWU ARESZTOWANIE OFICERA 
BRYTYJSKIEGO.

TOKIO, 13. 6. Japońska policja w Tientsi 
nie aresztowała dziś oficera brytyjskiego, 
m ajora Luw, który sto : pod zarzutem foto­
grafowania obiektów zakazanych.

J E S Z C Z E  TYLKO D Z I S I
Każdy powinien obejrzeć imponujący dorobok P o l i f O e /  Wy twórczości nu

W ystawie Polskiego Przemyślu, Handlu i Rzemiosła w Sosnowcu
przy ul. 1-fifo Maja Nr. 23.

Ceny biletów: normalne 5 0  gr., grupowe 20  gr., dla dzieci i wycieczek szkolnych 10 gr.
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U W A G A ! !  45 LOTERIA SIE ZBLIŻA!
Ciągnienia I-s*ej klasy rozpoczyna s i ł  już  we wtorek dnia ii czerwca r. b.

Zbrojną napaść na państwa bałtyckie
PARYŻ, 13. 6. Na opracowanie instru 

kcji, z którą wyruszył do Moskwy Strang, 
wpłynęły w dużym stopnu niepokojące in­
formacje. jakie nadeszły ostatnio z Berlina. 
,,F  garo“ pisze, że wbrew przewidywaniom 
polityków angielskich Niemcy zmierzają wy 
raźnie do nowych podbojów drogą znanych 
hitlerowskich metod prowokacyj i zabu 
rzeń. Niemcy wznowiły kampanii: prze
ciwko Francji i Anglii, fortyfikują Słowację, 
zaś Włochy, które chciały początkowo iść 
po lin :i wskazań mowy Halifaxa z 6 czerw 
ca, zmuszone były dokonać zwrotu i obecnie 
współdziałają z Niemcami w atakowaniu 
Anglii. O prowokacjach gdańskich i przy­
spieszaniu pokojowego podboju Węgier nie 
ma co oczywiście wspominać

Raporty, jakie otrzymał ostaMUo Cham­
berlain, stwierdzają, że jedynie pakt z Mo­
skwą mógłby na razie wstrzymać zapędy 
państw osi. Co do instrukcyj, jakie zabie­
ra ze sobą Strang, dowiadujemy się, ie  na­
wa formula redukuje do m nimum procedurę 
i przebieg rozmów dyplomatycznych, dając 
przewagę faktom automatycznym. Jeśli 
więc dojdzie do napaści bezpośredniej lub 
pośredniej na Francję, Anglię lub Rosję, nie 
zajdz e potrzeba żadnych długich rozmów 
dyplomatycznych, lecz tylko nastąpi zastoso. 
wanie procedury działania automatycznego.

ODZNAKI PUŁKOWE DLA PIERWSZEJ 
\ ZAŁOGI POLSKIEGO OKRĘTU 

WOJENNEGO.
W  ramach dorocznego święta pułkowego 

pułku ułanów pomorskich odbyła się piękna 
i symboliczna uroczystość wręczenia pam.ąt 
kowych odznak pułkowych członkom pierw 
szej nałogi polskiego okrętu wojennego 
ORP ,,Pomorzanin“ z roku 1920.

Na zdjęciu — gen. Grzmot-Skolnicki skła 
da gratulacje po uroczystości dekoracji 
trzem członkom pierwszej załogi ^Pomo­
rzan in a1.

■— oOo-----

Ohydny mord rabunkowy
W MIKOŁOWIE

D okonano w M ikołowie ohydnego m or < 
derstw a rabunkowego. O fiarą zbrodui 
padł 73-łetni em ery t kolejow y Teofil 
Chrobok,

Do m ieszkania Chroboków przybył 
n ieznany osobnik, k tó ry  wszedł do kuch 
ai m ieszkania Chroboków, gdzie leżała 
na łóżku 59-letńia Franciszka Chx*obok3 
wa. P rzy b y ły  osobnik zwrócił się do 
n iej o pożyczkę kilkuset złotych. Chrobo 
kowa skierow ała przybysza do męża 
Osobnik wszedł do pokoju  i zam knął 
za sobą drzwi. C hrobokow a'usłyszała od 
ałosy gw ałtow nej rozmowy, po k tórej 
zapadła nagle oisza. O godz. 8.30 wieoz,

Wyrażenie „napaść pośrednia" rozciąga o- 
czywiście gwarancję na państwa bałtyckie 
bez wyraźnego przedstaw enia tego w akcie 
dyplomatycznym. Wszelka akcja przeciw 
ko krajom bałtyckim będzie uważana za na 
paść, dokonaną pośrednio na Rosję,

Instrukcje Stranga mówią także, że za na 
wkroczenie wojsk niemieckich na teryto­
rium państw bałtyckich. Instrukcje kończą 
paść na Rosję będzie także uważane każde 
się szerokimi pełnomocnictwami co do reda 
kcji samego aktu dyplomatycznego. Pobyt

Bezcenne arcydzieło sztuki
skradziono  z m uzeum  w Luwrzo

PARYŻ, 13.8. Jedno z bezcennych dzieł 
sztuki, muzeum w Louvrze arcydz eło W at­
teau „Obojętny" zostało w niedzielę skra­
dzione jak to dziś ujawnia „Paris Soir‘‘. 
Kradzież obrazu skontantowano w biały 
dz eń w niedzielę po południu, kiedy duża 
liczba zwiedzających zalegała wszystkie sale.

Natychmiast zaalarmowano policję we 
Francji i zagranicą. Dyskretną rewizję prze 
prowadzono wśród zwiedzających, którzy 
wynosili z sobą pakunki. Rewizja nie dała

żadnego rezultatu.
Skradziony obraz Watteau przedstawia 

młodego chłopca, bawiącego w diabolo. 
Jest to portret bardzo małych rozmiarów, 
wysokości 25 cm. szerokości 20 cm. Skra 
dziono go wraz z ramami.

,,Paris So:r“ stwierdza że jest to najwię­
ksza tego rodzaju kradzież od 1911 r., kiedy 
jak pamiętamy, skradziono w Louvrze Gio- 
condę Leonardo da Vinci, odnalezioną w 
dwa lata później we Florencji.

Stranga w Moskwie nie jest określony. Ma 
on tam siedzieć tak długo, jak będz e uw» 
żał za stosowne.

LONDYN, 13. 6. Premier Chamberlain <* 
trzymał ostatnio raport ambasadora angiel 
skiego w Berlinie, Hendersona, znanego ze 
swych sympatyj dla ustroju hitlerowsk ego 
i jako zwolennika polityki monachijskie// 
Henderson nalega na szybkie zawarcie paktu 
z Moskwą, gdyż tylko on moAe powstrzymać 
państwa osi od aktów n eobliczalnych.

Skład towarów żelaznych
JERZY TKOCZ

SOSNOWIEC, UL 8 GO MAJA 22 tel. 62741 
poleca: Nakrycia stołowe nierdzewne,
brzytwy, aparaty i nożyki do golenią 

nożyczki, scyzoryku.
JJY więtkin} wytiw^ Niskie corn 1̂

Wstrząsająca przygoda pasażerów wielkiego samolotu w Ameryce

Krwawa walka w samolocie
między niedźwiedziem, a pilotami

PITTSBURG-, 13.6. Wstrząsającą 
przygodę przeżyli pasażerowie wiel­
kiego samolotu latającego na Hm’i 
Nowy Jork—Pittsburg.

Znajdowali się oni
o  w ł o s  od  ś m ie r c i  Ws k u t e k  

HARCÓW NIEDŹW IEDZIA  
PA N D U

również odbywającego podróż po­
wietrzną.

.Jednakże whkezośó pasażerów w 
ostatniej chwili dowiedziała się o gro 
żącym im niebezpieczeństwie i zanim 
wybuchła panika, trzem pilotom kieru­
jącym samolotem udało się wylądo­
wać

Niedźwiedź pandu był wyjątkowo 
dużym okazem. Był własnością ame­
rykańskiego misjonarza, który wrócił 
z Chin gdzie też nabył niedźwiedzia.

Po przybyciu do portu niedźwie­
dzia zatrzymano dla zbadania lekar­
skiego a misjonarz udał się na m iej­
sce przeznaczenia.

Po przebyciu kwarantanny _ niedź­
wiedzia umieszczono w przedziale ba­
gażowym samolotu, mieszczącym się 
tuż za kabiną pilotów. Podczas całego 
lotu niedźwiedź zachowywał się bar- 
l l l ll  l I W H i  I I I  I . . . . . . . . . . . . . . . M lf f lT rW I lT T lT F T T T Y I

do m ieszkania Chroboków przybył syo 
sąsiada, 14-Ietni K rynier po gazetę. W 
czasie poszukiw ania gazety wyszło na 
jaw , iż em ery t padł o fiarą  m orderstw a 
W ezwano policję, k tó ra  zasta ła  zwłoki 
Cfaroboka w kałuży k rw i. O trzym ał o>i 
k ilka  ran  ciętych w głowę, a usta  m ;al 
zakneblowane szmatą.

Dochodzenia u jaw niły , iż Chrobokowj. 
w czasie napadu zabrano 120 zł. O zbro­
dni zawiadom iono p rokuratora .

 oOo-----

Ujęcie defraudanta
Z OGRODZIF.NCA.

W  Ogrodzieńcu został u ję ty  Roman 
Smętek, posłaniec agencji pocztowej w 
Ogrodzieńcu (a n ie kierow nik, ja k  to  w 

swoim czasie podaw aliśm y) k tó ry  zdefrau 
do wał zł. 887 na szkodę k ilku  i u terasa n 
tów, a k tó ry  po tym  w ypadku uk ryw ał
tę

Od Sm ętka odebrano ty lko część ple 
niądzy.

dzo spokojnie. Ad# gdy ukazał się już 
Pittsburg, zwierzę zaćfzeło 

ZDRADZAĆ OZNAKI SILNEGO  
NIEPOKOJU.

Rzuciło się na drzwi przedziału baga­
żowego i wysadziło je, zrywając jedno 
cześnie łańcuch na k tó ry m  było przy­
mocowane. Przy czym tak przeraźli­
wie ryozało,

ŻE ZAGŁUSZAŁO WARKOT 
MOTORÓW.

Drzwi z przedziału bagażowego 
prowadziły bezpośrednio do kabiny 
pilotów-Niedźwiedź wpadł tam w chwi 
li, gdy szykowali się oni do lądowa­
nia. Siedzący przy sterze kapitan sa- 
mylot'u Tarry, przekazał prowadzenie 
maszyny swojemu zastępcy, Kessin- 
gowi. zerwał się z miejsca i starał się 
wpędzić niedźwiedzia do przedziału 
bagażowego. Lecz niedźwiedź ugryzł 
kapitana w rękę i Tarry z krzykiem 
upadł na podłogę. Następnie zwierzę 
rzuciło się na siedzącego przy sterze 
Kessinga, który nie mógł sie odwrócić 
JEŚLI N IE  CHCIAŁ OCZYWIŚCIE 
SPOWODOWAĆ KATASTPOFY. 

Wówczas przyszedł mu z pomocą trze­

ci lotnik, Tommłing, który odepchnął 
niedźwiedzia od pleców Kessinga i 
rzucił się na niego. Silny niedźwiedź 
jednym
U D E R Z E Z N IE M  Ł A P Y  PO W ALIŁ  

GO JE D N A K Ż E  N A  PODŁOGĘ.
Tymczasem pasażerowie zajmujący 

przednie miejsca, zauważyli przez 
szklaną ściankę tragiczną walkę pilo­
tów z niedźwiedziem. W  pasażerskiej 
kajucie rozległy się okrzyki przeraże­
nia. Do wzrostu paniki przyczyniło 
się również silne kołysanie się samo­
lotu w powietrzu. Na szczęście Kessin 
gowi udało się w tej cluyili wylądo­
wać. Przyczynił się do tego w wielkiej 
mierze kapitan Terry, który nie zwa­
żając na pogryzioną rękę, rzucił się 
na niedźwiedzia i z całyca sił przy­
cisnął go do podłogi, podczas gdy 
K essing

N IE  TR AC Ą C  ZIM NF.I KRW I 
M A N E W R O W A Ł  M A SZYNĄ .

Gdy samolot w\ lądował na lotnisku 
w Pittsburgu, policjanci z miejsca za­
strzelili niedlwiecUia, nie bacząc na 
to, że należy on do bardzo rzadkiego 
gatunku zwierząt.

mm

ZJAZD BYŁYCH OFICERÓW I ŻOŁNIERZY VI BAONU I BRYGADY

.W Warszawie \ odbył się zjazd delo 
galów oddziałów' Kota* VI Batalionu 1 
Brygady Legionów Polskich.

Na zdjęciu uczestnicy zjazdu z prze* 
woduicząeyiu iuspejjkjtprem armii gen. 

Piskorem  na czele w chwili hołdu w Boi 
wederze.
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PROPAGANDA 
HITLEROWSKA

w krsjath Eurepy Wsch@dBlei
Propaganda niemiecka w Europie 

promieniuje w krajach Europy Wseho 
dniej zarówno w kierunku południo­
wym, jak * północnym, posiadając licz­
ne bazy w organizacjach kulturalnych  
i w prasie niemieckiej. K raje bałtyc­
kie, które są terenem wytężonej ek­
spansji niem ieckiei ha północ, posia­
dają szeroko rozwiniętą autoim m ę  
kulturalną > językową, która sprzyja 
rozwojowi propagandy hitlerowskiej. 
‘L itw a posiada około 35 tysięcy Niem ­
ców , Estonia około 16 00C, a Łotwa 
tra w ie  (>2.000-

,W Estonii prawo o autonomii k u l­
turalnej przewiduje, że każda mniej­
szość, posiadająca ponad 3.000 osób, 
ma prawo założenia instytuc,,i kultu­
ralni' oświatowej. Z przyw ileju  tego 
kctzv,stają przede w szystkim  Niem cy, 
k ■ órży obok sw ych związków p o g a ­
dają w E ston ii trzy pism a codzienne, 
i  i tórych największym jest ,,Rewal- 
8vCo Zeitung" oraz 7 periodyków, w y­
chodzących w Tallin ie i T a n u . Na  
Litwie wychodzi, również kilka pism  
lJemieckich, z których najpoważn ej- 
tzyni jest ,AIcmeler D am pluoot , ma­
jący swą siedz;bę w zaanektowanej 
niedawno K łajpedzie. N a Łotwie dużą 
p.oczyjnością wśród elementu ^niemiec­
kiego* cieszy się ,.Li h a u s tu  Zedung4’ 
oraz wychodzące w Rydze ,,Rigauer 
,W irtschaftszeitung“ i yRigausehe 
Rundschau".

W krajach Europy śród ,ow o i po- 
łudn i o w o -wschodnie j pa j w i ę uszą orga­
nizacje kulturalną pokiadai, N.emey 
na W ęgrzech. Jest nią ,,der ungarlan- 
dische deutsche Volksbildun;jsverein”, 
którego siedziba znajduje się  w Buda­
peszcie, a oddziały rozrzucone są po 
całym  kraju. Niemcy, którzy s ta n o w ią  
zaledwie 5,5 proc. całej ludności \Yę- 
g'er, posiadają szereg pism codzien­
nych i periodyków.

W R u m u n ii prasa niemiecka jest 
bardzo silnie rozwinięta. Niemcy mają 
tarn 126 pism różnego rodzaju, w tym 
87 codziennych, 39 periodyków oraz 
szereg wydaw nictw  dwujęzycznych. 
Jednym z najstarszych p:,sm niemiec­
kich w Rumunii jest ,,Temesvarer 
Z i\u n g ‘‘, wychodzący w Timisoara.

W Jugosław ii Niemcy, stanowiący  
3,59 proc. ogółu ludności (prawie pól 
miliona osób), posiadają aż 45 organ 
zacyj kulturalnych, związanych w  
„Eederację Zrzeszeń Intelektualnych". 
W Jugosław ii wychodzi 26 pism co­
dziennych i periodyków, z których  
najpoważniejsze są ,-Zagreber Żei- 
tuńg° i ,.Deutsche Yol ksblatt’1, wycho  
dzący w Nowym  Sadzie.

W Bułgarii Niem cy posiadają kd- 
ka organizacji kulturalnych, których  
działalność koncentruje się w^ Sofii. 
Istn ieją tam, obok kilku sz k ó ł po­
wszechnych, g im n a z ju m , biblioteka 1 
klub, skupiające nieliczny zresztą w  
stoi Ty Bułgarii, element niemiecki. 
.Wvchodzi też kilka pism w języku  
niemieckim. W reszcie w Turcji N iem ­
cy m aią jedyne w iększe pismo ,,Tiir- 
k :«che P ost‘h wychodzące w Istanbule. 
ł deje tam też duża biblioteka, sta­

nowiąca m iejsce spotkań miejscowego 
elem entu niemieckiego.

Rzecz prosta, że do wszystkich
m iejscowości, które skupiają m niej­
szość niemiecką w większych czy
mniejszych grupach, docierają wydaw  
nietw a takie, jak ólkischer Beo-
bachter" ,-Stiirmer” lub ..Deutshe Wo- 
chenschau" przesyłane pocztą z Berli- 
ua. N ic cieszą się one jednak w żad­
nym z wymienionych krajów większą  
poczytnością

Om.

Sensacyjny projekt reformy
f i n a n s ó w  k & m

Finanse komunalne od strony ustawodaw 
czej reform owane były j l*ż k lkadziesiąt ru-

POMNIK MARSZAŁKA JO FFRK A  
W PARYŻU.

W  Paryżu odbyło się w obecności Prezy 
den ta Republiki I-ebruna premiera Daladier 
i szeregu w ybitnych osobistości, uroczyste 

j odsłonięć e pom nika wzniesionego ku czci 
wielkiego -Marszalka Francji .Toffre a. boha- 

1 tera z pod Marny.
Pom nik został wzniesiony na polu 

i Marsowym, na przeciw rio szkoły wojennej. 
Na zdjęciu — pom nik bobatersk ego m ar 

szalka Francji.

zy przez przeszło czterdziestokrotną noweli­
zację ,,Tymczasowej Ustawy o finansach 
kom unalnych" z r. 1923, Rzecz oczywista, 
że żadna z nowelizacji w spom nianej ustawy, 
nie rozwiązała zagadnień a i wciąż jeszcze 
zarówno w łonie resortów  państwowych, jak 
i na terenie zrzeszeń samorządowych mówi 
się o konieczności generalnej reform y f nan 
sów' samorządowych.

Jak  donosi 1KC. sfery zbliżone do depar 
tam entu samorządowego MS. W ewn, wysuń? 
ły ostatnio interesujący pro jek t reform y 
finansów kom unalnych, przez zorganizowa 
nie kredytu samorządowego w wysokość 
500 milionów złotych. W  tym celu miałby 
bvć zorganizowany Centralny Bank Komu 
nalny. Dla założenia Centralnego Banku 
Komunalnego, gminy i powiatowe związk 
samorządowe utworzyłyby kredytowy zwią 
zck kom unalny z siedzibą w W arszawie o 
odrębnej osobowości publiczno-prawnej i od 
rębnym zarządzie, sprawujący również w 
stosunku do swych członków' czynności re 
wizyjne. Zniesiony m iałby być natom iast 
Związek Rewizyjny Samorządu Teryto­
rialnego.

Kredytowy związek kom unalny w' W ar­
szawie w' wykonaniu poręczenia obligacji 
CBK. oraz rachunków  lokacyjnych i wkła 
dów oszczędnościowych w tym banku, m iał 
by prawo natychmiastowego zajęcia u w ładz 
skarbowych udziałów kom unalnych w podat 
kach państwowych i dodatków kom unal­
nych do podatków państwowych nie zalez 
nie od praw a do innych dochodów i m ająt­
ku gmin oraz powiatowwch związków samo 
rządowych.

Min ster spraw  wewnętrznych w porożu 
mieniu z m inistrem  skarbu po wysłuchaniu 
opinii Kredytowego Związku Korncnalnegy 
rozdzielałby w form ie dotacji obligacje Cen 
trałnego Banku Komunalnego z pierwszej e- 
m isji do wysokości pół m iliarda złotych po 
między m iasta wydzielone i pow atowe

będzie mógł ieżdzić 
ten-kto zdobędzie wielkq wy- 
ęranq na los 45 Loterii nabyty 
w sz c z ę ś liw e j  k o lek tu rze

A W D IA N H L
Centrala:

Warszawa, N ow yśw iat 19.
Oddaiahr w Warssawie, Wllni* l Krokowi*.

Zamówienia zamiejscowe załatwiamy 
odwrotnie. Konto P. K. O. 7192.

Ciqemeaie 1 klasy lorpocsyna ile 20 cterwefl

związki samorządowe według uznanych 
przez niego ich planów gospodarczych, przy 
czem powiatowe związk samorządowe o- 
trzym ywałyby dotacje na ich własne potrze 
by i na dalsze dotacje dla m iast niewj’dzielo 
nych i gmin wiejsk ch. Budowa organizacyj 
na kredytu komunalnego byłaby dwustopnio 
wra: obecnie działające banki kom unalne
posiadałyby charakter ogniw okręgowych, 
których nadbudową byłby Centralny Bank 
Komunalny, instytucja o charakterze publ cz 
no-prawnym , oparta jako o instytucję porę 
czyciclską — o Kredytowe* Zw iązek Komu 
nalny.

w
Jak słyc

g O tO W lljo  ]'/

N arod5
SW fii

w przy- 
siedziby

I na wypadek wojny cło jednej ze stolic 
I- zachodniej półkuli.

o  ■, ..vii.AF I u;.M,ii-:viO CZFRWONK 
W  ub. niedz eh; odbyła się na Jasnej G i 

rze wT Częstochowie uroczystość poświęcenia 
I i złożenia przez Polski Czerwony Krzyż 
I przed Cudownym Obrazem Najświętszej Ma 

r ii P a n n y ,  wspan ałego ryngrafu. Na uroczy 
sto.ści tc, związane z 75-lyrn jubileuszem M*c 
dzynarodowego Czerwonego Krzyża i 20-le 
ciem Polskiego Czerwonego Krzyża, przyby 
ly delegacje z całej Polsk: w liczbie około 
8 tysięcy członków Polskiego Czerwonego 
Krzyża z prezesem zarządu głównego gen. O 

I sińskim  na czele. W  czasie nabożeństwa, od

GO Kk ż i ŻA NA JASNEJ GÓRZE, 
prawionego na olbrzym im placu przed- 
szezvtowym, został uroczyście poświęcony 
I»rzez 0 0 .  Paulinów ryngraf, of arowany ja 
ko votum przez Polski Czerwony Krzyż. 
Uroczystość zakończyła wielka defilada 
członków PCK. na placu Marszalka P iłsud­
skiego, przyjęła przez gen. Osińskiego, gen. 
Gąsiorowskiego i przedstawicieli władz.

Na zdjęciu — rzut oka na uroczyste nabo 
żeństwo, odpraw ione na placu przedszczyto- 
wym w obecności wielu tysięcy członków 
Polskiego Czerwonego Krzyża

Generalny sekretarz Avenol poro­
zumiewa! się w tej sprawie z kilkoma- 
państwami, należącymi do Ligi Naro­
dów.

K om isji nadzorcęj powierzono już 
przygotowanie ewakuacji najważniej­
szych archiwów L igi oraz aparatu  
urzędniczego na wypadek wojny na 
razie do Vichy, poczem podjęte będą 
dalsze zarządzenia.

Neutralni członkowie Ligi Naro­
dów niechętnie widzieliby przeniesie­
nie L igi Narodów na teren jednego z 
państw, uczestniczących w wojnie.

Podobno A venol przewiduje, że 
główną siedzibą L igi Narodów na wy­
padek w ojny ma być W aszyngton, 
Ń [nakże nie porozumiewał się jeszcze 
w tej sprawie z rządem Stanów Zjed- 
noczonyrh. O ile zająłby on w tej 
sprawie stanowisko negatywne w ła­
dze Ligi Narodów wzięłyby pod uw a­
gę prawdopodobnie Buenos Aires, ja 
ko miasto będące stolicą państwa na 
leżącego do Ligi Narodów

FILMY Z POBYTU KRÓLEM SKII-J
PARY ANGIELSKIEJ W DRODZE 

DO EUROPY
"W odnopłatow iec .C lip p e r  Ban 21« w.v 

s ta r to w a ł z W a sz y n g to n u  do E u ro p y , 
w ioząc filmy* z p o b y tu  a n g ie lsk ie j pary  
k ró lew sk ie j w S ta n a c h  Z jednoczonych.

P o za  p ilo tem  załogę stan o w ią  5-ciu 
obserw ato rów  o raz 12 lu d z i obsługi.

 oOo------
ROZPOCZĘCIE LOTÓW TRANSATLAN­

TYCKICH 
T ow arzystw o  .A irw ay s*  ogłosiło , że 

p ie rw szy  p asaż e rsk i lo t t r a n s a tla n ty c k i 
odbędzie się  25 czerw ea.
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i l / a s z q  K a s tę  O s z c z ę d n o ś c i
j e s t  BAHIK„SPOŁEM ”

1
remontowych i parkanowych

Organizacje samorządu gospodar­
czego, z powodu licznych napływają­
cych skarg ze strony osób prywatnych 
i różnych przedsiębiorstw na zbyt ry­
gorystyczne nakazy władz administra 
cyjnych, zarządzające różne remonty, 
m urawy, względnie usuwanie i prze­
róbki parkanów itd. — wystąpiły do 
p. wicepremiera Kwiatkowskiego

O U ST A L E N IE  H IERARCHII 
ZADAŃ,

nakładanycli w ehtrili obecnej na przed 
siębiorstwa. przemysłowe i handlowe.

Obecnie ministerstwo skarbu za­
wiadomiło związek ♦ b przemysłowo- 
handlowych,

ŻE DOCENIA KONIECZNOŚĆ 
USTALENIA TEJ KONIECZNOŚCI
Minister skarbu wystąpił do ministra 
spraw wewn. z wnioskiem, aby w sto­
sunku do tych przedsiębiorstw, które

W ycieczka LUK. galaram i
PO PRZEMSZY DO OŚWIĘCIMA.

W związku z przypadającym w czerwcu 
hr. „Świętem Morza" celem spopularyzowa 
m a haseł ,,z ujściem rzek na szerokie mo­
rze", Liga Morska i Kolonialna \y Sosnowcu 
chcąc częściowo zrealizować to hasło i dać 
możność swym członkom i sympatykom spę 
dzenia kilka godzin na wodzie, urządza w 
niedzielę dnia 18 bm. wycieczkę galarami 
po Przemszy do Oświęcima. Koszt wyciecz 
ki wyniesie tam 1 spowrotem zł. 3.— (trzy) 
od osoby.

Wyjazd nastąpi w wyżej oznaczonym 
terminie o godz. 7.30 rano z nad Przemszy— 
obok Zakładów Chemicznych „Radocha“, 
zaś spowrotem z Oświęcima do Sosnowca 
koleją.

Podczas jazdy galarami przygrywać bę­
dzie do tańca doborowa ork estra, bufet zaś 
będzie zaopatrzony w napoje chłodzące.

W projekcie jest zwiedzenie największej 
fabryki obuwia — firmy ,,Bata“ w Chełmku 

( Ząpfsy i opłaty przyjmuje się w obwo 
cizie L:gi Morskiej i Kolonialnej w Sosnow 
CU, ul. 3-go Maja 15. Oficyna II p., Tel. 
62-914 w godz. od 10-ej do 13 — i od 16 
do SO do czwartku 15 czerwca br.

 oOo-----

Ogólne zebranie
ROBOTNIKÓW PIEKARSKICH.

Związek robotników  przem ysłu spo 
tywczego w Polsce, oddziat w Sosnowcu 

aj. J a sn a  26. zaw iadam ia robotników pte 
karsk ich  o m ającym  się odbyć ogólnym 
zebraniu  w sobotę, dnia 17 bm. o godz 
5 po południu w sali Domu Ludowego 

w Sosnowcu, ul Jasn a  26. Porządek dzten 
ny zebrania przew iduje: sprawozdanie
delegacji z konferencji w inspekcji p ra  
cy w spraw ie umowy zbiorowej w pie 
karstw ie. Spraw y organizacyjne. W olne 
w nioski.

 ::0:t------

Alarm strażacki
W CZELADZI.

W ub. poniedziałek o g. *7 wiecz. zarzą 
dzony został alarm strażacld w Czeladzi, po 
łączony z pokazem ćwiczeń strażackich oraz 
obrony przeciwgazowej. Pokaz trwał półto 
rej godziny. Wzięły w nim udział straż 
czeladzka, straż grodziecka, przedstawiciel 
zarządu pow., sędz a Herman, instr. Kałkow 
ski, przedstawiciele kilku placówek slraźa 
ekich z różnych miejscowości Zagłębia oraz 
drużyny ratownicze PCK. w Czeladzi.

subskrybowały Pożyczkę Obrony 
Przeciwlotniczej w przewidz'ane.j w y­
sokości i wykonały zobowiązania nad­
zwyczajne (np. powiększenie zapasu 
surowców itp.) — nacisk organów ad-

W  ub. niedzielę .odbyło się poświęca 
nie sztandaru  ochotniczo — przem ysłu 
wej straży  pożarnej fab ryk i pap ieru  i  
celulozy w Kluczach.

Pośw ięcenia sz tandaru  dokonał m iej 
seowy proboszcz, ks. M isterek. — Chrze 
stuym i rodzioam j było 24 osoby z pp. 

starostw em . M edalam i i prezesostwem  
E. P ło tn iko ff na ezeje. D alsze urocz, odby 
iy  się na kolonii fabrycznej. Po defila  
dzje, k tó rą  odebrali: pp. s ta ro sta  m gr. 
M ędala i dyr. J . P ło tn ikoff (honorowy 
prezes straży), odbyło się uroczyste prze 
kazanie sztandaru  długoletniem u na 
ezelnikowi straży , p. W. Kaszy, od któ 
rego ślubow anie odebrał s ta ro sta  m gr. 
M ędala. Akt erekcyjny odczytał in str

Na ulicy Kościuszki w Będzinie miał 
m 'ejsce wypadek samochodowy, spcwodowa 
ny nieostrożną jazdą szofera. Prowadzący 
auto straży ogniowej Huty ,,Katarzyna", 
szofer Franciszek Torbus (Sosnowiec, ulica 
Sucha 42) wyprzedzał z nadmierną szybko 
ścią furmanki i potrącił ws adającą do 
tramwaju mieszkankę Sosnowca Bronisławę 
Czuber, wdowę, lat 53 (ul. B. Prusa 4).

Przed Sądem Okręgowym w Sosnowcu J 
odpow adał wczoraj 67-letni mieszkaniec B.j | 
dżina Antoni Mańka (Cynkowa 11) pod za 
rzutem świadomego użycia za autentyczny 
weksla na 200 złotych z  wystawienia małż. 
Nowińskich (Żwirki 52), z przerob onym ro 
kiem wypełnienia weksla z 1930 na 1938 i

ministracyjnyeh, gdy idzie o wyko­
nanie takich nakazów, jak przebudo­
wa parkanów, asfaltowanie dziedziń- 
oów, odnawianie fasad domów itd. — 

ULEGŁ ZŁAGODZENIU.

straży, p. Z. Zieliński, po czym odbyło 
*ią w bijan ie  gwoździ i w pisyw anie do 
kaićgi pom iątkow ej.

W uroezystoścj b ra ły  udział okoliczne 
straże pożarne, oraz wszystkie mjejaeo*' 
we organizacje, jak  strzelec żeński i m is 
ki, harcerze i  zw. rezerwistów.

IJroozystośó zakoóozyło przyjęcie w 
kasynie i zabawa leśna.

Na m arginesie te j uroczystości należy 
podkreślić nader życzliwe ustosuukowa 
nie sję zarówno prezesa, p. M. P ło tn jkof 
f’a, jak  dyr. P ło tn ikoff‘a do straży, któ 
ra  je s t przez nich w ydatnie finansow ana.

Prezesem  straży  je s t p. dyr. Aleksan 
der R irenew ajg.

Skutkiem gwałtownego upadku na jezdnię, 
Czubrowa doznała ogólnych potłuczeń i  zła 
mania palca u prawej ręk:.

Wypadek, spowodowany niepotrzebną 
brawurą kierowcy samochodu, był przedm.io 
tern wczorajszej rozprawy w Sądzie Okręgo­
wym w Sosnowcu, który skazał Torbusa na 
miesiąc aresztu z zawieszeniem wykonania 
kary na dwa lata.

złożył go w sądzie grodzkim w Będz nie dla 
uzyskania wyroku.

Oszukańcza machinacja nie osiągnęła ce 
lu, a sąd skazał sędziwego kombinatora na 
sześć miesięcy w ęzienia. Karę zawieszono 
na dwa lata.

Urziyzgi 
F oiirwee

Jeszcze w tym  miesiącu przybędzie 
do Polski Jan Kiepura wrza ze swą mat 
żonką. Obecnie przebywa w Budapeszcie, 

■ gdzie ma dać szereg koncertów. I*o po­
wrocie do kraju znakomita para śpiewa 
kńw odbędzie tournee w Poznańskim, 
potem na Pomorzu i Śląsku, a w koiicv 
przybędą do Warszawy.

Jak z trasy tournee wdać maluczko, 
a byłby Jaś zawadził o Sosnowiec. Coś 
mu widocznie przeszkodzi^ że i tym ra 
zcm nie może daó koncertu u nas.

A może zwykła kalkulacja? W Sosnow 
cu bowiem wypadało by śpiewać za Jar 
mii i  byłby uowy kłopot. Znów zaczęły 
by się targi na jaki ceł ma śpiewać. A 
nieładnie, żeby w społeczeństwie były  
nieporozumienia. Tym się zapewne tłu­
maczy fakt skruptfiatnęgo omijania na­
szego miasta przez Kiepurę.

A no pewnie i racja . . .
w im-

-— oOo-----

e g ł & ś s t i h u
JAK ZAKŁADAĆ ANTENY RADIOWE
W związku z zarządzeniami m ie jsk i- b 

władz budowlanych, zmierzającymi do 
podniesienia w yglądu estetycznego d i  
mów w yłoniła się kw estia  anten radie 

wyeh które należy instalow ać zgodnie 
/  odpowiednim i przepisam i.

Należy w yjaśnić że zastępując dotycb 
czasowe pojedyncze an teny  anteuam l 
zbiorow ym i lub cen tralnym i powinno się 
w zasadzie doprowadzić przewody do 
wszystkich mieszkań a nie tylko do tyrb  
których mieszkańcy m ają  odbiorniki ra  
diowe.

Jeśli chodzi o doprowadzenie anten 
zbiorowych to uaógół stosuje się instsjo 

wauje przewodów naz.ewnątrz domu—tak 
jednak  aby przewody nie szpeciły fasa 
dy budynków.

P rzy  antenach centralnych przewody 
pow inny być k ry te  tj. instalow ane poa 
tynkiem . Odnosi się to przede wszysf 
kim do nowych budynków.

Przewody cd anten cen tralnych  w sta 
rych domach w zasadzie również najeży 
instalow ać pod tynkiem , lecz dopuszcza 
ne je s t również doprow adzone przewo 
dów do mieszkań zewnętrznie tj . na tyu 
ku.

Do instalow ania anten należy zaanga 
żować fachowców — specjalistów, któ 
rych znaczną liczbę przęszkolił już śłąs 
ki In s ty tu t Rzeniieślnjczo — P rzcm jslo  
wy.

W zory anten zbiorowych można ohej 
rzec w Rozgłośni Polskiego R adia w Ka 
towicaeh, ul. L igonia 29, w godzinach 
urzędowych.

P re c e s la  B ożego  C ia ła
W PARAFII ŚW. A. ROBOLI NA STARYM 

SOSNOWCU.
W ub. niedzielę z kościoła parafialnego 

WNMP. w Sosnowcu przeszła procesja do 
parafii św. Andrzeja Boboli na starym So 
snowcu, gdze poraź pierwszy odbyła się pro 
cesja Bożego Ciała. Celebrował procesję 
ks. kanon. Jankowski. Procesja przeszła do 
czterech ołtarzy, z których jeden ustawio­
ny- był na miejscu, gdzie stanie kości<5?.

Wypadki nrzv pracy
W ZAGŁĘBIU.

Wczoraj na kop. ,,Jowisz" w Wojkowi­
cach Kom. uległ wypadkowi Rafał Kubica 
ze Strzyżowie, który został zgnieć onjr wóz 
kami.

W cementowni ,,Solvay‘‘ w Grodżeu 
wózki stłukły stopę Wacławowi Bączkow 
skemu.

Rannych robotników umieszczono w szpi 
talu czeladzkim.

Poświęcenie sztandaru
straży fabrycznej w Kluczach

TRAMWAJE ELEKTRYCZNE W ZAGŁĘBIU DĄBROWSKIM S. A.
Podaje się do wiadomości P. T. Publiczności,

ŻE Z DNIEM  la  CZERWCA B. R. WSTRZYMANY ZOSTAJE, Z PO 
WODU PRZEBUDOWY ULICY PIŁSUDSKIEGO W SOSNOWCU, 
RUCH TRAMWAJOWY NA ODCINKU SOSNOWIEC. 8-GO M AJA  
— HUTA MI ŁOWI CE.

O dacie wznowienia ruchu na wyżej podanym odcinku p o w ia d o m i  
my P. T. Publiczność.

Tragiczny wypadek samochodowy
spowodowany nieostrożną jazdą szofera

Res^ivirroc/if-0cvffclfi9 
„Pi lL/ I IS  BP E  BP A  /W S £ '*

tel. 614-72 SOSNOWIEC, UL. SADOWA 8 tel. 627-81

zawiadamia, łe  OGROD LETNI 
JUZ ZOSTAŁ OTWARTY

Codzienn e od godziny 20-lej (niedziele i święta od 17-tej) koncertuje zna­
komity zespół Mariana Kresowskiego.

Najprzyjemniejsze miejsce rozrywkę*, e na terenie Zagłęb a i Śląska.

Sędziwy kombinator
skazany na 6  miesięcy więzienia
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Na m arginesie

Gdy  się  Ir ończę  
r o k  s z k o l n y

Co dzień niemal prasa przynosi notatki 
z kronik1 policyjnej o samobójstwach. Na 
tysiąc mieszkańców w Polsce rocznie przypa 
da 76 osób, które pragną sobie odebrać ży 
cie. Z tej cyfry 46 proc. umiera, reszte po 
wraca do życia.

Różne przyczyny składają się na to. że 
ludzie odb era ją sobie życie. Najczęściej 
czytamy, iż zawód miłosny i brak ś r o d k ó w  
egzystencji, są powodem rozstawania się z 
życiem.

Od kilku dni napotykamy w p smach 
wiadomości, że uczeń lub uczenń a usiłowa 
la rozstać się z życiem, wskutek złych not 
szkolnych w obawie przed gniewem rodziców 
Naturalnie, ze czynią to jednostki przewraż1! 
wionę. Zdarzają się również ucieczk’ mło 
dzieży z domu rodzicielskiego z tych samych 
powodów. 4

Nie można tego faktu lekceważyć i prze 
chodzć obojętnie obok tak ważnego próbie 
mu, gdyż mści się to nietylko na społecznym 
rozwoju młodzieży ale wpływa ujemnie na 
ogólny nastrój wśród młodzieży.

Nadchodzi koniec roku szkolnego, to też 
trzeba piln:e zważać na reakcję dziecka przy 
stawianiu ocen w czas e egzaminów. W tym 
okresie rodzice muszą zwracać baczniejszą 
uwagę na swe pociechy. Zły stopień to 
przecie* n e  zawsze bezpośrednia wina 
dziecka, trzeba bowiem brać pod uwagę jego 
uzdolnienie, warunki życiowe itp. O tym 
muszą pamiętać rodzice. Un’knie się wten 
czas wielu niepotrzebnych przykrości, zama 
chów samobójczych lub ucieczek z domu.

J O T B E .

Posiedzenie Komitetu
M IĘDZYNARODOW EGO INSTYTUTU 

O&ZCZĘDN OŚCIOWEGO.

W  dniu  2 m a ja  odbyła się w Lizbonie 
konferencja  stałego K om itetu  Między 
narodowego In s ty tu tu  Oszczędnościowe 
go. K onferencja, w k tó re j wzięli adzial 
przedstaw iciele 11 krajów , odbyła sją w 
nadzw yczajnej p rzy jaznej atm osferze 
w zajem nej pracy  nad zagadnieniam i do 
tyczącym i kas oszczędności.

Na porządku dziennym  konferencji by 
ło spraw ozdanie roczne z działalności o- 
raz  zam knięcie rachunkow e M iędzynaro 
dowego In sty tu tu  Oszczędnościowego za 
r. ub. Spośród punktów  porządku dzień 

nego konferencji wym ienić poza tym  na 
lezy spraw ę o rgan izacji m ającego się 
odbyć w roku  przyszłym  «Światowe; 
go K ongresu  K as Oszczędności*, następ 
aie zaw iązanie ściślejszego kontak tu  po 
między kierow nikam i kas oszczędności, a 
M iędzynarodowym  Insty tu tem  w zakre 
sio p rac  technicznych i o rganizacyjnych 
in s ty tu c ji oszczędnościowych.

Polskę reprezentow ali na konferenaji 
pp .: dr. H enryk  G ruber, prezes PKO. 
M ikołaj Dolanow ski, prezes Związku 
Związków KKO. P io tr  Ja ro ck i J y r  

KKO. oraz m gr. J a n  Czadankjewiez, se­
k re ta rz  generalny  C entralnego K om itetu 
Oszczędnościowego R. P .

Proiekt u staw y
O PUBLICZNYCH BIBLIOTEKACH  

OŚWIATOWYCH.

Do Izb Ustawodawczych wniesiono 
ostatn io  p ro jek t u staw y  o  publicznych 
h b lio tek ach  oświatowych. Nadm ienić 
należy, że w om aw ianej spraw ie było już 
kilka projektów , przedostatn i zaś złożo 
ny został w 1885 roku.

W m yśl p ro jek tow anej ustaw y zada­
niem publicznych bibliotek oświatowych 
jest podnoszenie ośw iaty i k u ltu ry , po 
g łębienie świadom ości obyw atelskiej 
oraz pomoc w7 sam okształceniu ogólnym 
j zawodowym przez udostępnienie wszy 
stkim  obyw atelom  dobrej ksążki.

Sjeć biblioteczną m ają  stanow ić po 
watowe cen trale  biblioteczne, b ib lioteki 
m iejskie i gm in w iejskich oraz spacja 
ne punk ty  biblioteczne

Obóz wyszkoleniowy w Centurii
otwarty zostanie przez ZOZPN w dn u 2 łipca

Jak pisaliśmy, zagłębiowski OZ PN. posta 
now ł  w b. roku zorganizować dla piłkarzy 
obóz wyszkoleniowy. Na ostatnim pos'e- 
dzeniu zarząd okręgu, że obóz wyszkolenio 
wy zostanie otwarty w Centur i koło Zawier 
cia w dniu 2 łipca br. Drugi turnus pił 
karzy wyjedzie na obóz w dniti 18 Jipca. 
Wszystkie kluby z okręgu obow:ązane są

wysłać na obóz po jednym graczu, płaeąc 
na kaszta urządzenia obozu 18 zł. Za każde 
go następnego kluby opłacać będą po 25 
zł. Kluby ligi okręgowej A. kl. znajdują 
ce się w lepszej sytuacji finansowej powinny 
skorzystać z okazji i wysłać na obóz po k 1 
ku piłkarzy.

HODOWLA I SKŁADY NASION 
rok. zrjtei. 1895 

Centrala — Warszawa 
Ceglana 11, tel. 56S-U9 

zaw iadam ia, żo wyszedł z druku 
CENNIK NASION DO WYSIEWU LETNIEGO I JESIENNEGO

i w ysyłany jest na żądanie

C.  U L R I C H

Potargała weksel na drobne
nie chcąc płacić długu

kawałki
Do lokatorki Dwojry Pfeferberg, lat 63, 

zgłosił się właściciel domu przy ul. Modrze- 
jowskiej 95 w Będzin'e Moszek Okśenhen 
dler po odbiór pieniędzy z weksla, będącego 
w jego posiadaniu.

Gdy Oksenhendler, nie przeczuwając pod 
stępuj wyjął weksel, Pfeferbergowa wyrwała

mu go z ręki i zn szczyła go, drąc zobowią 
zanie na drobne kawałki.

Pfeferbergowa stanęła wczoraj przed Są 
dem Okręgowym w Sosnowcu skazana zo­
stała na sześć miesięcy aresztu * zawiesze­
niem wykonania kary na lat 3.

C n l ^ —H o jf ś s s n s m n i
, 1 / 1 1 0  V “
t G s n f t w i c e ,  u i .  3 - g o  M a j a  8 .

!•». 81-90 i 82 735 Podziemia 62 791.

Od 1. czerwca 1939 program artystyczny „S A V O Y ‘ u“:
LIŃSKA W ANDA tancerka — solistka 

ŁU K JA N SK A  — KALINOW SKI ulubieńcy Sosnowca 
znowu w kraju po odbytym tourpee na Południu Europy 

ARNO COLLIN węgierski W IELKI MAC-czarodziej.

Codziennie w K AW IARNI „SAVOY‘u’‘ będzie się popisywał ARNO I 
COLLIN w gadzinach między 19 i 20 przy cenach niepod wyższonych. 3

Wiadomości bieżące
Środa

14
Częrwier

Dziś: Bazylego  

Jutro: W ita  

W schód słońca: 3,20 

Zachód sło ń ca  20,05

Dyżury spiek w Sosnowcu
Dzis dyżury nocne pełnią n a s tę p u ją c e

apteki:
W. Dawiskiba, uh Piłsudskiego 18.
G. Kupferblum, ul Nownpogońska 25 
Z. Maternego, uh Wawel 10.
H. Rogowski, ul, Małachowskiego 12

„Dni morza“
W SOSNOWCU.

Dziś o godz. 19 w lokalu  Izby Przemy 
słowo — H andlow ej w Sosnowcu odbę
dzie siję organizacyjne zebranie komite 
fu »Dni morza i.

Mieszkaniowa kradzież
PIENIĘDZY W  CZELADZI

Wczoraj w ręce władz poLcyjnych wpa 
dła Marta Poppe, bez stałego miejsca zanue 
szkania, która w sierpniu ub. roku dokonała 
kradzieży 347 zł. z mieszkania Ludwika 
Rzepeckiego zam. na kol. Saturn w Czeladz

Martę Poppe ujęto na podstawie listów 
gończych.

Do czasu rozprawy sądowej osadzono ją 
w więzieniu.

Ofiary na F.O.N.
W dniach od 25 m aja do 6 ozerwca br. 

do m iejskiego kom itetu  FO N . w Soano w 
cu wpłaeor o ogółem 1.251 zł. 86 gr.

ź  ż o w l e r c f n
Walne zebranie członków

ODDZIAŁU PZZ PP. I  H. W ZA W IER
-  cru.

Odbyło się w lokalu w łasnym  pod 
przewodnictwem, sekretarza generalnego 
związku p. K. Ostrowskiego, jako  dele 
g a ta  Zarządu Głównego, walne zebranie 
członków oddziału PZZPP. i TL w Za 
wiercju.

Ze spraw ozdania prezesa oddziału, p. 
J .  Tomczykiewieza w ynika, że pjaeńw- 
k a  zw iązku odgryw a w życiu społecznym 
Z aw iercia w ybitną rolę, przyczyn roz 
wój liczebny postępuje zwolna, ale stale 
naprzód. Po załatw ieniu  form alności i 
wyborów — delegat Zarządu głównego 
związku p. K. Ostrowski w ygłosił wy 
ozerpująey re fe ra t na tem at program u 
gospodarczo — zawodowego związku, pod 
k resla jąc  specjaln ie zabiegi o zawarcie 
układów zbiorowych z przemysłowcami 

i prow adzoną przez związek po raz pierw  
gzy w ty m  roku akcję wczasów dla 
zrzeszonych pracowników, wreszcie spra 
wę sam orządu w ubezpieczeniach społecz 
uych.

Fabryka cukrów 
i czekolady „Krvs7ta!“

NA W YSTAW IE SOSNOWIECKIEJ

Krakowska fabryka cukrów i czeko­
lady łK rysztaU, znana oddawna w Za­
głębiu Dąbr. ze swych znakomitych wy 
robów zcuprezentowała się godnie na na 
s/ym  terenie, z okazji w ystaw y sosno­
wieckiej, na której urządziła piękne sta 
jsko. Stało sę to dzięki Hurtowni Chrze­
ścijańskiego Towarzystwa Dobroczynno­
ści w Sosnowcu, która jest generalnym  
repneiSntai.Um firmy > Kryształ* w 
Zagłębiu Dąbr. Stoisko krakowskiej fjr 
my znalazło się więc na W ystaw ie wśród 
innych stoisk Hurtowni, wzbudzając ogci 
ne wrażenie. Nie dziwnego! Slojsko ho 
wiem firm y »Krysztal« wyróżnia się swą 
oryginalnością, dzięki pięknym m oty­
wom krakowskim.

Fabryka uKryjsataL Ągzystuje od r® 
ku 1914 i  prowadzona jest pod fachowy ic 
kierownictwem dyr. St. K rystyaiaka, 
który jest głównym  właścicielem fabryki 
współwłaścicełami frmy są poza tym  
pp.: dr. Dębska, dr. Dzikiewicz i  dr. / a  
rauek. Specjalnością fabryki są cukry 
twarde, Ostatnio fabyka przystąpiła da 
produkcji pierników^ które w krótkim  
czasie zdobyły sobie cały rynek polski 
Prócz tego fabryka produkuje czekolady 
czekoladki deserowe itp. Dodać należy, 
że w okresie ub. Świąt .Wielkanocnych 
wyroby firmy7 /Kryształ*, a szczególni® 
baranki cukrowe i czekoladowe oraz za 
jsezki cieszyły się wiejkiem po wodze 
njem. Ozdoby choinkowe w czasie Świat 
Bodego Narodzenia rówyijeż zdobyły so 
bie w Zagłębiu powszechne uznanie.

 oOo-----
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Z  G l k u s z o
(o) NIESZCZĘŚLIW Y W YPADEK,

W  fabr. gum y w W olbrom iu uległ m et 
szczęśliwemu wypadkowi złam ania k rę  
goslupa przy upadku z trzym etrow ej wy, 
sokośei, robotnik M ikołaj B arczyk z 
W olbrom ia.

Odwieziony został do szp ita la  w K ra  
kowie.

(o) KURS W PCK. W tych dniach
oddział pow iat. PCK . w Olkuszu otw iera 

. tygodniow y k u rs  ratow nictw a san ita rce  
go i przeciwgazowego. W ykładow cam i 
będą: pp. dr. Gorczyca, dr. Puskarczyk, 
dr. A nerhan, in stru k to rk a  PC K . Kola 

czówna i in s tru k to r Juszczyk, hygjenist 
ka P iotrow ska, oraz in stru k to rzy  LOPP. 
pp. Zawadzki i Syguła.

Zapjsy na knrs p rzy jm uje  kancelaria 
PCK. w Olkuszu codzienie. ■’

Tra^czny powrót
Z PIELGRZYMKI.

28-1 etni W ładysław  T okarskj ze Sław 
kówa, pracow nik  fab r.. braci Szajn w 
•Sławkowie, powfraje&jąe mnegdajszej na 
ty  a p ielgrzym ki PC K . z Częstochowy, 
przy  w yskakiw aniu  z pociągu towarowa 
go w obrębie st. Sławków, dostał się p o i  
kola wagonów, k tóre go doszczętnie po 
ćw iartow ały , .

204 zł. na  F. O. N.
Z PRZEDSTAW IENIA.

Z przedstaw ienia sztukj cOgniem i 
Mieczem* Sienkiewicza, urządzonego w 
W olbrom iu przez m iejscow y zespół dra 
matyezny pod reżyserią kom endanta po 
fterunku  P P ., p. Czyżewskiego, osiągnie 

to czystego zysku zł. 264,55, k tó re  prze 
uraczono na FON.

Ośrodki zdrowia w Olkuskim
przejęte przez wydział powiatowy

Z uwagi na trudności finansowe z jad 
uaj strony i konieczność i  prowadzenia 
tych ośrodków na terenie powiatu z dr u 
sriej, wydział powiatowy w Olkuszu prze 
jął od Towarzystwa Przeciwgruźliczej 

g® wszystkie ośrodku, które prowadzi! 
pod własnym zarządem.

W  kosztach u trzym ania  ośrodków par 
tycypu ją : w ydział powiatowy, skarb  
państw a i poszczególne zarządy gm inne.

Ośrodki znajdu ją  się w Olkuszu, Bo 
łesław iu, Ogrodzieńeu, Pilicy7, .Wolbre 
m iu  i  Żarnowcu.
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Ekspresem kursującym na lin ii Rzym—  
Budapeszt jedzie marchesa Gr mani w tow.a 
rzystw ie Polki Zofii Barskiej. Grimani to­
warzyszy pułkow nik Rosso. W  w agonie do­
konano morderstwa, które przypadkowo 
wykrywa Barska.

Śledztwo prowadzone przez Soprona, 
szefa wydz ału bezpieczeństwa, wykrywa  
narzędzie zbrodni, s«tylet i ustala, że zamor­
dowanym  ma być zbankrutowany bankier 
rzym ski Luizzi Torcello. który w iózł znacz­
ną ilość pieniędzy.

Obecn e sędzia śledczy przesłuchuje pa­
sażerów wagonu sypialnego, w którym d o ­
konano morderstwa.

Z przesłuchanych najw ięcej podejrzanym i 
w ydali się Barska i kelner wagonu restau­
racyjnego. Znikn ęcie w łaścicieli koncernów  
prasowych Amerykanina Stanleya. zmuś ło 
policję  i redakcję do pow zięcia kroków w 
celu odszukania go.

Dr. Olsza znajom y Barskiej czyni roz­
paczliw e w ysiłk i by udow odnić jej n ew 'n- 
ności. Porusza biuro detektywów by zbadało 
sprawę, jednak w yw iadow czyni kom prom i­
tuje się posądzeniem  marchesy o dokonanie 
labójstwa.

Prywatny detektyw rzymsk', który śle­
dził zam ordowanego bankiera, nagle znika. 
Policja szuka w yjścia z sytuacji, która co 
raz w ięcej w ikła się.

Urząd śledczy n ie może w yjaśnić tajem­
nicze zn ik n ięcie  prywatnego detektywa.

Badano ściśle Zof ę Barską, która nie  
przyznaje się  do udziału w zam ordowaniu  
bankiera w łoskiego. Redakcję budapeszteń­
skiego dziennika odwiedza fryzjer marchesy 
Ciappelletto, który prowadzi badania na 
własną rękę wraz z prywatną dedektywką

Z hotelu „Hungar:a“ w tajem niczych  
okolicznościach znika marchesa Gr mani. 
Pułkownik Rosso posądza o morderstwo 
jasnow idza, który jednak mści się, wydając 
pułkow nika władzom za w spółudział w n u : 
iterstwie b a n k ers . Znaleziono przy nim  fu­
terał od sztyletu, którym dokonano morder 
stwa. Barska zostaje zw olniona z w ięzienia  
W ładze natrafiły na ślad, że sztylet był po­
chodzenia japońskiego i przedstawiciel w y­
działu śledczego aresztuje japończyka.

 oOo----
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Jedną z najruchliwszych ulic 1 czy­
nu szedł pewnego pięknego słonccz- 
tego poranka elegancki pan- ubrany 
v jasno popielaty garnitur. Zatrzy- 
nywał się często przed oknami wysta- 
vowymi sklepów, poprawiał węzeł 
nodnego krawata, uśmiechał się do 
>łękitu niebios, pogwizdywał najnow- 
ize refreny i spoglądał przyjaźnie na 
trzechodzące piękne panie.

Widocznie jednak nachodziły go 
•liwiłami refleksje, że jego zachowa 
tie s :ę nie jest całkiem właściwe, bo 
lagle skupiał się w sobie, przybierał 
nine poważną i przyśpieszał kroku. 
Myliłby się ten, kto by przypuszczał, 
;e ów elegancki pan przechadza się 
>ez celu, gdyż skoro tylko znalazł się 
y pobliżu gmachu, w którym mieściła 
iię centrala banku ,,Victoria", skiero­
wał swe kroki prosto do głównego 
wejścia, przywitał się głośno i uprzej­
me z portierem, a potem, nie zwraea- 
ąc na nikogo uwagi, wszed! po scho- 
lach na pierwsze piętro i znalazł się 
>rzed drzwiami, na których widniał" 
aams: „Dyrekcja**. Dodajmy, że w

lewej ręce trzymał wielką i dobrze 
wypchaną tekę skórzaną.

Tymczasem w hallu, przez który 
pan ten musiał przejść, by dostać się 
na schody, działy się, doprawdy, dziw­
ne rzeczy. Urzędnicy, którzy poprzez 
szybki okienek, oddziela ją yeh ich od 
publiczności, zobaczyli przechodzące­
go, zrobili miny, jakby ujrzeli upiora; 
wielu zapomniało zamknąć ust, które 
otworzyli na jego widok : siedzieli
tak nieruchomo przez kilka minut. 
Klienci, zapełniający hal1 nie mogli 
zrozumieć, co się nagłe urzędnikom 
stało i przyglądali się.im  ze zdumie­
niem.

Co się ‘yczy pana. który był przy­
czyną tej powszechnej sensacji, to, 
minąwszy drzwi, prowadzące do sali 
posiedzeń dyrekcji, otwwzyl inne, 
zaopatrzone w szyldzik z napisem: 
,,gabinet prywatny*’, wszedł do obszer 
nego pokoju i rozsiali się wygodnie 
w skórzanym fotelu, stoją1 yn: przed
monumentalnym biurkiem- Z nonsza­
lancją wyjął ze stojąc •; na nim pię­
knej brązowej szkatuły cygaro, za­
palił je, zaciągnął się kilka razy z roz 
koszą i oddał się na chwilę r.i/myśln- 
niom. Potem wyciągnął rę‘ ę i nacisnął 
guzik dzwonka.

Upłynęły ze dwie minuty, zanim 
ukazał się  we drzwiach, ubrany w li­
berię bankową, młody goniec. Miał 
jakąś dziwnie wystia-z.mą minę i 
przezornie stanął na pr ęgu, nie mogąc 
się zdecydować na wnjśóo w głąb po­
koju.

— Zawiadom panów prokurentów, 
że czekam na nich — rozkazał obojęt­
nym głosem pan, siedząćy przy biurku 
Goniec, który widocznie nie mógł wy­
dobyć z siebie głosu skłonił się i szyb 
k ' znikł za drzwiam , zamykając .ie 

• szczelnie-

Teraz elegancki pan podniósł się z 
fotelu, podszedł do stojącej przy ścia­
nie kasy ogniotrwałej wyjął z kiesze­
ni klucz, otworzył ją i wziął plik do­
kumentów, które przejrzał uważnie. 
Następnie schował je z powrotem i 
znów ulokował się w fotelu przy biur­
ku, oczekując cierpliwie na spełnienie 
rozkazu, wydanemu gońcowi. Upłynął 
chyba z kwadrans, zanim wreszcie w 
gabinecie rozległo się słabe pukanie 
do drzwi, po czym ukaz d i się  w nich 
kolejno trzej panowie. Wsunęli się 
cichutko do pokoju, zachowując przy­
zwoity dystans między sobą a biur­
kiem.

— Niechże się panowie zbliżą — 
polecił elegancki pan skinąwszy im 
głową na przywitanie. Głos jego był 
spokojny i stanowczy.

Trzej panowie, ubrani wszyscy na 
czarno i wszyscy noszący na nos a ca 
okulary w rogowych oprawach, zło­
żyli jednocześnie głęboki ukłon i sta­
nęli szeregiem tuż za biurkiem. N aj­
wyższy, a zarazem i najstarszy z nich 
odważył się zabrać głos:

— Niech pan nam zechce wyba­
czyć, panie Torcello... Jesteśmy tak 
zdumieni, tak nic nie rozumiemy z te ­
go, co się dzieje, ż“ doprawdy...

— Że co mianowicie? Niech pan
skończy!

— Przecież wszystkie gazety roz 
pisywały się... Nie, doprawdy, nie je ­
stem w stanie mówić dalej..- — Za­
milkł i ocierał pot, który zrosił niu 
obficie czoło.

— Niechże pan wreszcie powie, o 
co panu chodzi! — zniecierpliwił się 
pan, którego prokurent nazwał Tor­
c e l l o .  —  C o  się stało? Dlaczego wszy­
scy macie takie niesamowite miny i 
zachowujecie się tak dziwnie?

19 czerwiec -  ostateczny termin
zamknięcia wielkiego konkursu

„ E X P R E S V  Z A G Ł Ę B I A "
Wszystkim
przypominamy, że konkurs nasz polega na daniu trafnej odpowiedzi na 
trzy pytania "tyczące się drukowanej powieści p. t. ,,Tajemnica Ekspresu 
Rzym—Budapeszt**.

1. CZYJE ZWŁOKI Z N A L E Z I O N O  W W A G O N IE ?
2. KTO ZABIŁ?
3. CZY I J A K I E  M A Ł Ż E Ń S T W A  DOJD Ą DO S K U T K U ?
Dla tych, którzy trafnie odpowiedzą na powyższe pytania wydawni­

ctwo nasze przeznaczyło znaczną ilość cennych nagród.
W A R U N K I  U D Z IA Ł U  W  K O N K U R S I E

W konkursie mogą brać udział tylko prenumeratorzy „Expresu Zagłę­
bia*’. Każdy z uczestników konkursu winien z e b r a n e  10 numero­
wanych kolejno kuponów i wraz z odpowiedzią przesłać do redakcji „Expre 
su Zagłębia** Sosnowiec, Teatralna 1-a z dopiskiem na kopercie „Konkurs
powieściowy**.

czerwca
uwagę

Jeszcze raz podkreślamy, że odpowiedzi nadsyłać należy do dnia 19-go 
svca włącznie. Odpowiedzi nadesłane po tym terminie nie będą brane pod

— Dziwnie?! — zawołali wszyscy 
ti-zej jednocześnie i spojrzeli na siebie 
wzajemnie porozumiewawczo-

— .Wasz nienormalny stan zauwa­
żyłoby nawet dziecko. Czy ulegliście 
zbiorowemu atakowi nerwowemu?, 
MówTcież, u licha, co to znaczy! — 
Wypuścił kłąb dymu z cygara.

— Ależ nic... to jest właściwie..
— Niechże się pan wreszcie zdecy­

duje mówić po ludzku, signor Marco.

Jegomość, zwany signorem Marco, 
westchnął głęboko i wykrztusił:

— Czy pan naprawdę żyje, sigoor 
Torcello?

— Cóż to zapytanie? Czy uważał 
pan mnie za umarłego? Skąd to pana 
przyszło do głowy? Nic z tego nie ro­
zumiem!

— Jakto? Czy nie czytał pan prze» 
cały ten czas gazet?

— Nie- Byłem zadowolony, że man? 
przez dwa tygodnie zapewniony spo* 
kój.

— A więc pan naprawdę żyje! — 
Trzej prokurenci okazywali tak szcze­
rą, tak wzruszającą i hałaśliwą ra­
dość, że Torcello wybuchnął śmiechom.

— To świetne! Podczas gdy wszy­
scy tutaj są przekonani, że wyzionąłem 
ducha, ja  najspokojniej przewietrza­
łem codziennie swą cielesną powłokę 
na spacerach w licznym i miłym to­
warzystwie. Ha, ha, ha!

—  C zy  naprawdę nie słyszał part 
o tym , że zwłoki pańskie znaleziono w 
wagonie sypialnym ekspresu Rzym— 
Budapeszt? — zapytał sigaor Marco-

— Co takiego? — Torcello wyjął 
cygaro z ust. — Niech no pan powtó­
rzy, bo chyba się przesłyszałem..

— Ależ oczywiście, ma się rozu­
mieć, zachodzi tu jakaś niepojęta po­
myłka — pośpieszył uspokoić bankie­

r a  signor Marco- — Wszak signor
Torcello we własnej osobie, zdrów i 
cały, siedzi tu z nami, ku naszej nie­
opisanej radości.

— Cieszy mnie ta radość panów...

— Jednakże fakt nie przestaje być 
faktem: dzienniki pełne były opisów 
zbrodni, dokonanej w wagonie sypial­
nym ekspresu W związku z tą zbr id- 
nią aresztowano w Budapeszcie kilką 
osób.

— Należy je natychmiast wypuścić 
na wolność.

— Ależ przecież znaleziono trupa; 
ktoś więc został jednak zam ordowani

— .W każdym razie nie ja, to 
pe>vne. — Torcello zapalił nowe cy­
garo-

d. c. u,
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OGŁOSZENIE
Komornik Sądu Grodzkiego w Bę­

dzinie I-go rew iru Antoni Kaczniadski kan 
celarie swą m ający w Będzinie przy nlioy 
Morirzejowskiej Nr. 37, na zasadzie art. 
602, 603 i 604 k. p. c. ogłasza, że celem za 
spokojenia wierzytelności różnych wie­
rzycieli. odbędzie się sprzedaż z publics 
nej licytacji, niżej wymienionych rucho 
mości:

Dnia 4 lipca 1839 r. od godz. 10 w Bą 
dżinie, przy uj. Kościuszki N r 48. jako 
w II-gim  terminie, składa jących się z 70 
mtr. kub. desek sosnowych, długości od 
3 do 6 mtr. 5/4 cala i 1-2 cale grub, osza 
cowanych na sumę złotych 4400 na rzecz 
firm y Zakłady Przemys.owe Leśne Lej- 
zor Rozenberg w sprawach Nr. Nr. Km. 
Km. 487 i 513/39 .

Dnia 4 lipca 1939 r. od godz. 10 rano 
jako w I-szym terminie, w Będzinie, 
przy ul. Kościuszki Nr. 22, składających 
się z biurka dębowego. 2 szaf dębowych 
na ubranie, tapczanu, stolika dębowego, 
firanek markizetowyeh. fotelu dębowego 
kredensu pokojowego, żyrandoli do świa 
tla  elektr. stołu dębowego, dywanów, 
szafy-garderoby mahoniowej, toalety 
8-ch skrzydłowej 2 szafek nocnych mako 
niowyoh, oszacowany na sumę zł. 1277 na 
rzecz adwokata Andrzeja Pacha w Kato 
wicach w sprawie Nr. Km. 618/89 r.

Powyżej wspomniane ruchomość^ 
można oglądać w dniu licytacji w miel 
scu ich zajęcia.

Będzin, dnia 10 czerwca 1939 r. 
Komornik I-go rewiru 
( - )  A. RACZMASSKI

SPOBT

Mistrzostwa juniorów
ŚLĄSKIEGO OKRĘGU LEKKOATLE­

TYCZNEGO,
W  Świętochłowicach odbyły się  m strzo 

stwa lekkoatletyczne Śląska w kategorii ju­
niorów.

iWyniki uzyskano następujące:
wzwyż: Segiet (ATS. Czeladź) 1,60 cm. o 

tyczce. 1) ,,Johnson “ (Sokół Krywnłd) 3,20 
cm., w dal: 1) Szwiergol (Sokół) 5,96 cm., 
dysk: 1) Wałach (Sokół) 33,68 m, ?) Segiet 
'(ATS) 32,18 cm., kula: 1) Szopka (ZS. Biel 
sko) 12,78 ni., młot: 1) Gałuszka (Dąb) 34,32 
m. 2) Segiet (ATS) 33,53 m„ 100 m.: 1)
Szwiergol (Sokół) 11,9 sek., 300 m: 1) Wyle 
żoł (Dąb) 39.1 sek, 2) Nowak (ATS) 40 sek., 
Cukiernik (ATS) 40 sek. 1.500 m: 1) Faruga 
(ZS Bielsko) 4,29,6 min., 80 m. płotk : 1)
Szulik (Sokół) 12.6 sek., 4x100 m: 1) Sokół 
47 sek., 4x200 m: 1) ZS Bielsko 1,42 min.

,W punktacji ogólnej na p erwsze miejsce 
wysunął się Sokół (Krywałd) 152 pkt., 
Dalsze miejsca od 2 — 8 zajęli: 7.S. B elsko. 
ATS. Czeladź, Dąb, Stadion, ZS. Katowice, 
KPtV. Katowice, Pogoń.

NA WESOŁĄ N U T^

O O C i S K I
Odejak j e st Jednym > największych 

wrogów człowieka. Pomimo to Jest w 
Polsce człowiek, który Zubi ‘odciski, 
można nawet powiedzieć — kocha.

Tym człowiekiem jest pan Macią żer, 
specjalista od wycinania odcisków.

— Odciskunie moje kochane — mówił 
Maclążer, — chowajcie . się zdrowo. Co 
ja bym robił, żeby was nie byłoł

Klientela pana Maciążera ma różne 
wymagania

— Niech mi pan wycięty odcisk zapa 
kuje w bibułkę i odeśle z tym listem — 
mówi młodzieniec o smętnym ‘obliczu

I wręcza panu Maeiążerowi różowy 
liścik.

•Pani! Z chodzenia za panią zrobił 
mi się ten oto odcisk. Niech on zaświad­
czy o mojej gorącej miłości!..c

Częstym gościem u pana Maciążera 
Jest gruba pani Pyskalska.

— Na krok a domu nie wychodzę na 
rzeka, — a odcisków mam klipę.

— Z czego?
— .Wszystkie przez tę flondrę Kipkow 

ską. Pokłóciłem się z nią i muszę zoba 
ezyć, kto do niej chodzi, jak męża nie 
ma. Po całych dniach przez nią w oknie 
stoję, aż mi się odciski porobili.

Niektórzy pacjenci okazują wielkie 
przywiązanie do swoich odcisków.

— Dwadzieścia lat ten odcisk noszę 
— opowiadał panu Maeiążerowi pe­
wien jegomość — całą wojnę ze mną 
przeszedł, można powiedzieć pamiątka 
rodzinna. Z bólem serca się z nim rozta
JfJ 1 4

— A co pana do tego zmusza?
— Zaręczyłem się uważa pan. D/jcw 

czy na strasznie zakochana 1 wciąż mi 
pod stołem nogi dopcze.

N A S I O N A

RAF»A
KARBOLINEUM  
C H E M I K A L I A

R. BARCZYK, Będzin, Kołłątaja 1

ATS -  Chorzowski klub 
szerm ierczy

7:8 pkt.
Ruchliwa sekcja szermiercza ATS, 

Czeladź rozegrała zawody szermiercze 
z Chorzowskm klubem szermierczym. 
Przegrywając nieznacznie 7:9 pkt.

Czeladzianje wystąpili w osłabionym 
składzie: Kuźnia, Drozdowski, Kowalik 
i W ikarek.

Rurański i Pies wygrywają
WYŚCIGI KOLARSKIE W MYSŁOWICACH

Ub. niedzieli odbyły się w Mysłowicach za 
wody kolarskie, organizowane przez Ki. 
Cykl. „Rekord11.

Zawodnicy startowali w dwóch grupach 
i osiągnęli nast. wyniki:
Grupa A. — trasa 84 km.

1) Rurański Walter (Ruch) 2:26.30, 2) 
Gisa Franciszek (Legia Kraków).
Grupa B —• trasa 56 km.

1) Pies Wincenty (ZS. Sosnowiec) 1:41,33 
2) Kruk Wład (Cracovia) 1.41,34. 3) Ko 
lender Ginter (Rucli) 1:41,34.

A ^ O J f O
PROGRAM OGÓLNOPOLSKI

Środa 14 czerwca

6.38 Pieśń Kiedy ranne wstają zorze
6.35 Gimnastyka 6.50 Muzyka 7.08 Dzień 
nik poranny 7.16 Muzyka 8.00 Audycja
dla szkół. 8,10 Muzyka z płyt. 815 Jeziora 
ua granicy pogadanka, 8.25 Wiadomości 
turystyczne 8.30 przerwa 11,00®'Audycja 
dla szkół. 11.25 Muzyka z płyt. 11,30 Au 
dyeja dla poborowych. 11,57 Sygnał cza 
su, 12.08 Audycja południowa, 13.00 Prze 
rwa, 14,45 Rozwiązanie zagadki history 
cznej dla młodzieży. 14.50 Nasz koncert. 
15.15 Muzyka popularna, 15.45 Wiadomo* 
ci gospodarcze, 16.00 Dziennik połudmo 
w y 16.10 P o g -ad an k a  a k tu a ln a  16.45 Z ycie  
kwiatów pogadanka, 17,00 Muzyka tane 
czna. 13.00 Echa mocy i chwały. 18.10 Kon 
cert na skrzypcach 19.00 Teatr Wyobraź 
ni. 19.30 Koncert ork. z Poznania. 20,10 
Odczyt wojskowy, 20,25 Audycja dla wsi. 
20.40 Dziennik wieczorny. 21.00 Koncert 
chopinowski. 21,45 Szkic literacki; 21.55 
Przerwa 22.00 Koncert chopinowski 22.3o 
Muzyka z płyt, 23.00 Wiadomości dziem 
nika wieczornego. 23.05 Wiadomości z 
Polski w języku niemieckim.

KATOWICE.

Środa 14 czerwca 
5.00 P ieió poranna, 5.03 Muzyka z płyt, 

6.30 Program  na dziś, 11,25 Muzyka z 
płyt. 13.45 Wiadomości bieżące. 11.55 Z 
albumu speakera, 14,25 Audycja dla dzpi 
ci. 17.00 Muzyka taneczna. 20.10 Muzyka 
z płyt, 20,25 Czy wystawa zagłębiowska 
była pełnym obrazem życia gospodarcze 
go Zagłębia — dialog red. St. Arnoiua.
20.35 Wiadomości sportowe. 22.00 Kon 
cert chopinowski. 22.30 Koncert rozryw 
kowy. 23.05 Zakończenie programu.

PROGRAM OGÓLNOPOLSKI

Czwartek 15 czerwca.
630 Pieśń Kiedy ranne wstają zorze 

6.85 Gimnastyka 6.50 Muzyka 7.00 Dzień 
nik poranny 7.15 Muzysa 8.00 Audycja 
dla szkół’ 8,18 Muzyka z płyt. 8,20 Poga 
danka sportowa. 8.30 Przerwa. 11,00 Pora 
nek d]a szkół 11.25 Muzyka z płyt. 11.30 
Audycja dla poborowych. 11.57 Sygnał 
czasu. 12.03 Audycja południowa. 13.00 

Przerwa 14.45 Reportaż przyrodniczy dla 
młodzieży. 15.95 Koncert popularny. 15.4* 
Wiadomości gospodarcze. 16.00 Dziennik 
popularny. 16.10 Pogadanka aktualna! 
16.10 Odczyt dla młodzieży. 16.40 Muzy 
ka z płyt. 16.45 Odezyt. 17.00 Muzyka z 
ęły t. 17.45 Skrzynka techniczna. 18.00 Pie 
snj islandzkie. 18.30 Karol M aria Weoen 
Kwintet wlametowy. 19.00 Listy z A fry 
ki odczyta H enryk Ignatowicz. 18.20 Mu 
zyka z płyt. 19.35 Przerwa. 19.40 Trans 

m isja z Rapperswjllu 20.20 Przerwa 20.25 
Audycja dla wsi. 20.40 Dziennik wis 
czorny. 21.00 Płyty. 21.15 Przerwa. 2120 

Trubadurzy szwedzcy 22,00 T eatr W y­
obraźni 22.25 Recital śpiewaczy. 25.00 
Dziennik wieczorny. 23.15 Koncert muzy 
ki polskiej.

KATOWICE
Czwartek 15 czerwca.

500 Pieśń poranna 5,03 Dzień dobry — 
pogodny montaż płytowy 6.80 Program 
na dziś 11.15 P ły ty  13.45 Wiadomości bie 
zące. 13.15 Koncert życzeń. 16.00 Muzyka * 
płyt. 17.00 Pogadanka. 17.10 Śląski kwar 
tet smyczkowy. 17.50 Wiadomości radio 
techniczne. 19.20 Muzyka z płyt. 20.20 
Wiadomości z Polski w języku czeskim.
20.35 Wiadomości sportowe. 21.00 P łyty . 
23.05 Zakończenie programu.

BISKUP FRANCUSKI Z MATKA GI­
NIE W KATASTROFIE SAMOCHO- 

DOWEJ -

W tych dniach niedaleko Dijon rozbił 
się samochód, którym z kongresu eueka 
rystycznego w Moulins powracał do swej 
diecezji w towarzystwie swej 80- let niej 
matki biskup Fryderyk Lamy, aroypa 
sterz Langres. Obrażenia doznane prze* 
biskupa Lamy i jego m atkę były ta i  
ciężkie, że oboje wkrótce po przewiezio 
r.iu do szpitala w Dijon zmarli.

r* iftftim .  ■» —

lii*A M I Ę T  IM!KI
S Z A T A N A »

[ _ □ --------------------

339)
Wtenczas to zatrzymał się i zda­

wało się, że się długo namyśla, potem 
rzekł do mnie:

— Czy zechcesz dać mi to dziecię?
— Za pozwoleniem, kolego — od­

powiedziałem — nie daje się dziecka 
pierwszemu lepszemu, nie dowiedziaw 
szy wpierw co chce z nim uczynić.

— Wychowam je — rzekł do mnie 
ten człowiek — wykarmię; nie mam 
dzieci, to dziecię będzie moim. Wresz­
cie potrzebuję go.

— Potrzebujesz dziecka! — zawo­
łałem. — Może to być dobre, jeżeli kto 
jest stary, ale ty mój przyjacielu wy­
glądasz mi na młokosa-

W istocie był to człowiek bardzo 
młody jak o tym przekonać się mo­
głem przy blasku latarni.

— Chociaż jestem żołnierzem moż­
na ci to opowiedzieli — mówił do mnie 
Moja żona, która wtenczas nie była 
jeszcze moją żoną, ohcąe ocalić mnie 
przed poborem oświadczyła, że ją 
uwiodłem i dla tego byłem zmuszony 
ożenić się z nią. Termin się zbliża, 
nasz podstęp się wykryje, a fałszywa

deklaracja może ją  i mnie narazić na 
surową karę.

— Nie oznacza to wielkiej odwagi 
— odpowiedziałem na to — ale wresz­
cie, co się stało już się nie odstanie. 
Wreszcie z dobrych mężów nie podob­
na zrobić dobrych żołnierzy- • Weź 
dziecko i daj mi swój adres, żebym 
mógł przyjść podziękować ci za niego.

Miałem pewne zamiary czyniąc mu 
to zapytanie- We dwa dni potem do­
wiedziałem się, że Hieronim Turniquel 
był zacnym człowiekiem i że w każ­
dym względzie w art był zaufania ja­
kie mu udzieliłem. W jakiś czas, kiedy 
już nic nie pozostało mi z tych dwu­
dziestu pięciu luidorów oprócz, dłu­
gów, jakie mi naciągnąć się udało ma­
jąc leredyt, pomyślałem że trzeba wy­
naleźć moją córkę, ale musiałem wy­
ruszyć z Paryża, żeby się zająć intere-, 
sami Francji, byłem jak zawsze żoł­
nierzem Rzeczypospolitej. Udałem się 
do Egiptu, gdzie dłuższy czas choro­
wałem na kataraktę. Ponieważ byłem 
pięknym mężczyzną, pewna odaliska 
zakochała się we mnie i pielęgnowała 
z miłości. Przez wiele la t włóczyłem

się po obcych krajach. Powróciłem ;W 
foku 1803 i  nadzieją wynalezienia ro­
dziny; a le zdaje się, że córka moja 
przetopiła s!ę na wielką damę i nic o 
niej dowiedzieć się nie mogłem. Byłem 
wówczas żołnierzem w gwardii kon­
sularnej. Resztę czasu przebyłem w 
rozmaitych stolicach Europy, aż do 
czasu kampanii 1814 r. wtenczas by­
łem żołnierzem gwardii cesarskiej. 
Skoro cesarz został obalony i kiedy 
upadek jego pozbawił mnie wszelkiej 
nadziei awansu nie porzuciłem stanu 
wojskowego, zawsze przystojny męż­
czyzna, zawsze pięknie ubrany, gdy 
w r. 1830 wystrzał, który zabił starego 
niedołęgę przeleciał mi tak blisko 
oczu, że mnie oślepił; byłem wtenczas 
żołnierzem gwardii królewskiej.

S tary żołnierz zatrzymał się i przy 
bierając dufsną postawę jakiej opo­
wiadanie jego przypuszczać nie do­
zwalało. dodał.

— Wszystko to co wam opowiadam 
wierzcie mi, nie jest chęcią opowiada­
nia, wam mojej historii, chcę wam tyl­
ko zwrócić uwagę, że po pięćdziesię­
ciu latach czynnej służby odmówiono 
mi miejsca w domu Inwalidów, pod 
pozorem że rana moja nie. była raną, 
a wreszcie że otrzymałem ją strzelając 
do celu; chcę wam powiedzieć, że mi 
wyznaczyli sto dwadzieścia franków 
mizernej renty rocznie i z tego żyć 
kazali i niech was to nauczy że stary 
żołnierz, jakim mam honor być musiał 
’ść o żebraczym kiju. Oto moja hi­
storia. Teraz mała opowie wam swoją, 
której nie rozumiem wcale, może dla 
tego że nie widzę, ale której możecie

wierzyć, ponieważ od dnia kiedy zna­
lazła mnie na drodze na pół umarłego 
z głodu i dała mi połowę swojego chle- 
ba poznałem, że jest zacną dziewczy­
ną. Skrupulatnie zawsze mi oddawała 
to co jej dawano i ja  sumiennie się z 
nią dzieliłem, nie prawdaż dziecię?... 
Bo to widzicie pomiędzy nami rzecz 
honorowa; ona prosi, a mnie dają- Sta­
rość zawsze pobudza do litości.

Zalewie stary żołnierz dokończył 
słów swoich Leonia, która zdawało się 
że jest bardzo ciekawa dowiedzieć się 
o przygodach młodej żebraczki, zatrzy 
mała ją w chwili kiedy miała zacząć 
opowiadanie i rzekła do niej łagodnie;

— Sądziłam, że jest silniejszą, ani­
żeli taką jestem w istocie. Ta droga 
tak mnie utrudziła, że oczy moje za­
mykają się mimowolnie, odłóżcie na 
jutro dalszy ciąg opowiadania wa­
szych nieszczęść, będę zdolniejsza ja 
wysłuchać.

Luizzi zrozumiał zamiar hrabiny i 
kazał odprowadzić niewidomego i 
dziewczynę do pokoju, który dla nich 
przygotowano. Nagle Leonia rzekła dc 
Armanda.

— To głos Boga daje się słyszeć 
w tym. wszystkim; jego to przewidu­
jąca pobłażliwość postawiła na naszej 
drodze wszystkie te nadzwyczajne 
rzeczy, jak gdyby chciała nam dać 
sposobność wyświadczęjjia dobrego 
czynu, któryby mógł przeciważyć k e- 
dyś błąd jaki popełniamy.
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Wyścigi konne w Katowicach
W  ub. niedzięle w najgłów niejszym  

dnu sezonu wyścigów konnych z to talize 
torem w K atow icach na torze w Bryno 
wie rozegrano osiem gonitw .

W pierw szej z p ło tam i — 2.400 m t r . -  
w ygrał L ir I I . J .  F ryderow ej pod j. Ku 
row skim  w 2 m. 44 sok. Tot. zw. 29 zł. m 
18 i HO zł. porząd. Gil zł.
T u rna  S t. ^Ferdynandów* pod j. Zają 
'.om w 2, 25 sek. Tot. zw. 14 zł. 111. 20 — 47 

W  d ru g ie j p łask iej 2.100 m tr. w ygrała  
1 34 zl.porząd, 319 zł.

W  trzeciej z przeszkodam i 3.200 m tr. 
w ygrał Holmes K. Bogusław skiego pod

OBWIESZCZENIE
O LICYTACJI NIERUCHOMOŚCI
K om ornik Sądu Grodzkiego w D ąbio 

wie Górniezei rew iru  I-go J a n  D uda ma 
jący  kancelarie  w Dąbrow ie Górniczej 
ul. S ienkiew icza N r. 11 na podstaw ie 
a rt. 678 i 679 k. p. e. podaje do publiczne-| 
w iadom ości, że dnia 21 lipca  1939 r. o 
godz. 10-tei w I-szym  term inie  w Sądzie 
Grodzkim  w D ąbrow ie Górniczej ul. 
K ościuszki Nr. 31 odbędzie sie sprzetiaz 
w drodze publicznego p rze ta rg u  należą­
cej do dłużniczki C hai-U ndli Brokin.au 
n iepodzielna współwłasność nieruchom o 
śyj z zastrzeżeniem  z dz. I I I . pod Nr. 5, 
położonej w Dąbrow ie Górniczej przy  ul 
K r. Jadw ig i róg Orzeszkowej N r. poli 
ey jn y  37, w sk ład  całej nieruchom ości 
wchodzi plac o pow ierzchni 105 prętów  
kw. oraz znajdu jące się na nim  zabudo­
w ania . a m ianow icie: 1) dom p iętrow y 
przy leg ły  do niego parterow y m urow a 
ny z cegły o 28 ub ikacjach  k ry ty  papą, 
pod schodam i kom órka i sień  d rew nia­

na. od zachodu p rzy lega d rew n iana  pię­
trow a przybudów ka na palach. F ro n t 
od ulicy uzupełn ia ją  p rzy legające do hu 
dynkn 2 sk lep ik i (budki) drew niane. 2, 
oficyna m urow ana p arterow a o 2 u l ik a  
e jach  podpiwniczona, k ry ta  papą. oraz 
przybudów ka drew niana na sień za scho 

darni, 3) oficyna drew niana przeległa do 
sudynku p iętrow a, k ry ta  papą przyjegio 
schody na p ię tro  drew niane z przedsiou 
k iem  na  parterze, kom órka oraz p rz y lu  
dówka drew niana parte row a na sień. 4) 
5 kom órek m urow anych k ry ty ch  papą 
zniszczonych, 5) 4 kom órki drew niane 
k ry te  papą, 6) 4 ustępy  drew niane kry te  
papą. 7) szopa j s ta jn ia  k ry ta  papą w 
stan ic  zniszczonym, 8) dwa śm ietn ik i mu 
row ane i drew niane, 9) dwie kom órki 
drew niane k ry te  papą w stan ie  średnim , 
10) kan to r d rew niany  k ry ty  papą.

Nieruchom ość posiada urządzoną księ 
gę hpoteczną. oznaczoną Nr. rep. hp. 23 
przechow yw aną w W ydziale H ipotecz­
nym  przy Sądzie Grodzkim w Będzinie.

Cała nieruchom ość oszacowana zosta 
la  p.a sumę 57.416 zł. N iepodzielna zaś ro  
Jowa nieruchomości oszacowana została 
na sum ę 28.708 zł. cena zaś w yw ołania 
wynosj 21.531 zł.

P rzystępu jący  do p rze ta rg u  obowiąza 
ny  jest złożyć ręko jm ię w wysokości 
2.871 zł. oraz przedstaw ić ,Sądowi przed 
przysądzeniem  zezwolenie W ojewody na 
kupno te j nieruchom ości, poniew aż me 
ruchom ość ta  jest położona w pasie gra 
ajeznym .

R ękojm ię najeży złożyć w gotowiż 
nie albo w tak ich  p ap ierach  w artościo 
wyeh bądź książeczkach w kładow ych insty  
tucy i, w k tórych  wojno umieszczać fun 
dusze m ałoletnich. P ap ie ry  wartościowe 
jirzy jęte  będą w w artości trzech czwar 
tych części ceny giełdowej.

P rzy  licy tac ji będą zachowane ustawo 
we w arunk i licy tacy jne  o ile  dodatko 

wyra publicznym  obwieszczeniu nie 
będą podane do wiadomości w arunki od 
miernie. -----

P raw a  osób trzecich nie będą przeszko 
ilą do licy tac ji i przesądzenia własności 
na  rzecz nabyw cy bez zastrzeżeń, jeżeli 
osoby te przed rozpoczęciem p rzetargu  
nie złożą dowodu, że w niosły powództwo 
o zwolnenie nieruchom ości lub je j części 
od egzekucji, że uzyskały  postanow ienie 
właściwego sądu nakazujący zawieszenie 
egzekucji.

W  cjągu ostatn ich  dwóch tygodni przed 
licy tac ją  /wolno oglądać nieruchom ość 
w dni powszednie od godziny 8-ej do 18, 

akta zaś postępow ania egzekucyjnego mo 
żna przeglądać w sądzie grodzkim  w 
Dąbrow ie Górniczej ni. Kościuszki 

, Nr. 31.
D nia 19 czerwca 1939 r.

Komornik JAN DUDA

th ł. Budzyńskim  w 4 m, 01 sek. Tot. zw 
15 zł. m. 12 i 14 zł, porząd, 31 zł,

W  czw artej z pło tam i 2.800 m tr. wy
g ra ła  T alith a  Gr. ofie. 7 DAK. W lkp. pod 
p. K. Budzyńskim  w 8 m. 19 sek. Tot, 
zw. 12 zł. m. 11 i 15 zł. porząd, 39 zł.

W p ią te j p łask ie j 2,40 m tr. w ygrał Or 
lean  W. Bobińskiego i J . T urno  pod dż, 
Doroszem w 2. 39 sek. Tot. zw. 37 zł. m. 15 
— 28 i 17 zł, porząd. 389 zł.

W  szóstej p łask iej sprzedażnej — 1,800 
m tr. w ygra ł S ty l St. i II, F . K a r l j n g e r ó w  
pod j. D ym kiem  w 2 m. 01 sek. Tot. zw. 
14 zł. porząd, 69 zł,

W siódm ej p łask ie j 1,800 m tr, w ygrała  
L una II . pod j. R utkow skim  Tot. zw. 19 
zh m. 18 i  85 zł, jjorząd. 173 zł.

W  ósmej p łask iej 1,00 m tr. w ygrał 
P rzebój I I  w. Bobińskiego pod dż, Doro 
szem. w 1 m. 59 sek. Tot. z w. 17 zł. m. 13 
i 14 zł, porząd, 27 zł.

N astępne wyścigi w czw artek dnia 15 
czerwca.

Czystość-wygodę-oszczędność
zapewnia tylko

kuchenka elektryczna
Do dnia 15 czerwca b. r. każdy kto nabędzie u nas kuchenkę elektryczną, 
otrzyma bezpłatnie komplet garnków. Prócz tego na okres letni od dnia 
1. 5- do 30. 9- b. r. dla gotujących na elektryczności znosimy Tl blok.

e l e k t r o w n i a  o k r ę g o w a
w ZAGŁĘBIU DĄBROWSKIM S.A.

K I H O  „P A T R IĄ * *  
Najlepszy komik europejski FERNANDEL

w  f i l m i e  p. t.

K I B I C ”99
H u r a g a n y  ś m i e c h u . i o m b y  w s s c i a f s l .

K I N O  „ Z A 6 ŁI-B IE”
Dziś ostatni dzień! Epokowy film doby obecnej pod tyt.:

Muc i etrmągrisśuj o
Marzyustwo to tragedia milio nów porzuconych matek. Pokusa; ułi- 

^ cy, pragnienia łatwego życia, wsz ystko to jednak zwycięża miłość matki
Film ten powinni obejrzeć wszyscy! $$

W roi. gh: w
/ RANCOlSE ROSAY. FELIX ONI)ART, ODETTE TALAZAC i in.

M  Początek o g. 17.30 w cieddele 15.30 &
* * # # # #

U n i a - - F . K . S  ( K a t n s i c e )
MECZ KOLEŻEŃSKI W SOSNOWCU.

Sosnowiecka Unia, korzysta jąc  z 
wolnego te rm in u  rozegra na w łasnym  
stadionie w nadchodzącą niedzielę o 
godz. 17 koleżeński mecz z Policy jnym  
KS. (Katowice). O godz. 15 o m istrzu  
śtwo A kl. U nia grać będzie z St>lvay?ai 
o godz. 13 przedmecz rezerw tych d. j 
żyn.

■ŁMUM

m m m m

PIERWSZY MIĘDZYNARODOWY MECZ LEKKOATLETYCZNY POI SRA — LITWA

W  dniach 10 i 11 czerwca został rozegra
ny w Warszawie na stadionie Wojska Pol 
gkiego pierwszy m ędzy państwo wy lekk'
atletyczny mecz Polska — Litwa.

Jak pisaliśmy w ogólnej klasyfikacji
mecz zakończył się zwycięstwem drużyny
polskiej w stosunku 105:59.

Na zdjęć u — drużyna litewska podczas 
uroczystej prezentacji.

Drużyna luksemburska
ZAWIODŁA W SPOTKANIU Z RUCHEM

W Chorzowie odbył się międzyitarodo 
wy mecz piłkarski pom ędzy mistrzem Lu 
ksemburga La Jeunesse, a mistrzem Polski 
Ruchem. Ruch osłabiony brakiem Wodn- 
rza i Kruka odniósł zwycięstwo w stosunku 
4:2, 2:1.

Goście wystąp li z żałobnymi opaskami 
na rękach na znak żałoby po tragicznej 
śmierci członka drużyny Mastrangello, któ 
ry w czasie tournee po Litwie utonął pod 
czas kąpieli w rzece. Pamięć trag cznie 
zmarłego piłkarza uczczono jednominutjwą 
przerwą.

K i n u  99Effi>EHI“

i& ziś IkSne  
n ie c z y n n e

DROBNE 06Ł0SZEBIA
PIĘ K N Ą  CERĘ ZA PEW N IA

K A M E A
G abinet R acjonalnej K osm etyki Sosno­
wiec, 3-go M aja 7. Porady bezpłatne.

LOKALE

POKÓJ kom fortowy do w ynajęcia. W ia 
domość telefon 612-72.

K U PN O  I S P R Z E D AŻ

LIN O L E U M
icraty. uhodnik, w yetciaczki, szczotki, 

pędzle, n eb le  koszykowe, łozka połowo i 
a rt. gospodarstw a domowego poieca:

Lucjan Stybliriski
SOSNOW IEC. 3 M aja 3# tel. 61.700. Ceny
niskie.
SPRZEDAM  zaraz sklep.: wełny, przy- 
bory do haftu , ręczne roboty, cena 3.560. 
B ędzja. P iłsudskiego 1.

P I E C Z Ę C I E ,
M Z Y L O Y

m onogram y j prace graw ersk ie  w solid 
nym  w ykonaniu

L.  W B L S K I
Sosnowiec, W arszaw ska 4. 

ZAKŁAD fry z je rsk i Damsko-męski bez­
konkurencyjny  egzystu jący  10 la t. do 
sprzedania zaraz. Cena 5.000 Będzin. Kot 
łą ta ja  43. >Czesław «

P I E C Z Ą T H I ,  
J f Z Y L O Y

gwoździe do sztandarów  solidnie, szybko 
i tanio

S T Y B L I N S K I
Sosnowiec, ul. 3-go M aja 30, tel. 61.700

ZG U B IO N E D O K U M EN TY

ZAGINĘŁA k arta  m obilizacyjna wyda­
na na nazwisko K czioł Paw ek przez p.
K . U. Będzin. ___________________
UNIEW AŻNIAM  zagubiony weksel z 
w ystaw ien ia R ubjna Zalzberga, Będzin, 
M odrzeiow ska 63. na sumę zł. 98. — pł. 
15.8.29 r. Sz. B rauner.

es***-***
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CENY OGŁOSZEŃ!
za w!ersz milimetrowy przed tekstem l *«., w tekście 50 gr., za tekstem 40 gr. Ogto* 
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